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Plan I półrocza w przemyśle 
wykonany 1D3 proc. 

Komunikat GUS 
narodo\Vego planu 

w I półroczu 

o wvkonaniu 
gospodarczego 

1955 r. 
Wyniki wykonania narodowego planu gospodarczego na rok 1955 

w dziedzinie przemyslu, rolnictwa, transportu, Inwestycji, budownic· 
twa, obrotu towarowego, szkolnlclwa, ochrony• zdrowia, kultury, go· 
spodarki komunalnej i mieszkaniowej oraz zatrudnienia I wydajności 
pracy w I półroczu 1955 r. przedstawiają się według wstępnych da· 
nych następująco: 

1. WYKONANIE PLANU PRODUKCJI W PRZEMYSLE 

S fo •Ile rzą w ··-••fUJS""J6~U~I-- Plan produkcji globalnej ...,„ ~ ...,..~ na I półrocze 1955 r., według 
w.art.ości w cenach nie=ien-

W I pOłroczu 1955 r. prze­
kroczono plan produkcji pod­
stawowych środków wytwór­
czości., jak stał, wyroby wal­
cowane, rudy żelaza, rudy 
cynkowo - ołowi.ane, węgiel 
kamienny, węgiel brunatny, 
koiks, ropa naftowa, gaz ziem­
ny, energia elektryczna. 

ZSR R, USA, Anglii i Francji -R-ok_m ___ Ł_6_dź,_·_2_4_1_2_s_u_p_~ __ 9s_s_r_. ___ N_r_l-76-(5-90) a~~1:~2!:J~ 
wizrosła o 12 proc. w porów-

P or o z umieniem wielkich mocarstw1:PJ€F~ mll!nsterstwom, wykonały 

zakończyła się konferencja w Gene.wie 
GENEWA (PAP). Dnia. 23 lipca zakończyła. się konferen­

cja szefów rządów e"llterech mocarstw. 

Uczestnicy Jronferentji genewskiej nie zawiedli nadziei 
ludzkości. Osiągnęli oni calkowite porcn;umien:ie odnośme 
dyrektyw dla mmistrów spraw za.granicznych czterech mo­
carstw w ich wspólnych wysiłkach do r~azania. takich 
DrOblemów, jak sprawa be2:i>ieczeństwa w Eu~opie, kweslia 
niemiecka, rozbrojelrie, problem kontaktów między Wscho· 
dem i Zachodem. 

Dnia 23 łipea w godzłnaeh 1>rredpoludniowych I popołud-

Dyrektywy szefów rządów 

niowych odbyły się w ścisłym gronie niejawne posiedzenia 
szefów czterech rządów. Przyjęli oni jednomyślnie tekst 
dyrektyw dla ministrów spraw zagranicznych czterech mo­
carstw. 

W godzinach "'ieczornych odbyło się pod przewodnictwem 
premiera Francji E. Faure'a końcowe plenarne posiedzenie 
konferencji. Na posiedzeniu tym premier Wielki!'j Brytanii 
A. Eden, przewodniczący Rady Ministrów ZSRR, N. A. Buł­
ganin, prezydent Stanów Zjednoczonych D. Eisenhower 
i premier Francji E. Faure złożyli oświadC'Lenia, w który<>b 
ocenili wyniki konferencji genewskiej. 

p1alll prodrukcj1i globaillllej, jaik 
następuje: 

proc. wykona­
nia planu na 

I półrocze 
1955 r 

Ministerstwo Hutnictwa 
Min. Górnictwa (łącznie 

z przem. naftowym) 
Min. Enerqetyki 
Min. Przem. Maszynowego 
Min Przem. Motory-

zacvjneqo 
Min. Przem. Chemicznego 
Min. Przeru. Drzewnego 

1 Papierniczego 
Min. Przem. Materiałów 

Budowlanych ' 
Min. Przem. Lekkieqo 
Min. Przem. Rolnego i 
Spożvwczeąo 

Min. Pn;em. Mięsnego i 
Mleczarsk.ieqo 

Min Przem. Drobneqo i 
Rzemiosła 

104 

105 
102 
104 

109 
106 

105 

104 
104 

99,8 

98 

103 

Przek:roczoru:> r6w111ież zada­
nia plan~ w zailm-esi.e ·pro­
dukcjli. wielu przedmli.otów 
spożycia • 

Szereg mi.nistexstw nie wy­
konało jednaik w pełni planu 
pro<lukcji niektórych ważnych 
wyrobów. W s=zególności 
Min. Hutnictwa n:ie wykonało 
w I półroczu 1955 r: planu 
produkcji swrówki, rudy mie­
dzi, ołowiu., Ministerstwo Prze 
mysłu Maszynowego - obra­
bmek do metali, maszyn włó 
kien.niczyr!. żrui'WWtrek. Milil. 
Przemysru Motoryzacyjnego 
- motocy i i odlbiamików 
rad!iowych. Min. Przemysłu 
Mięsnego i Mlecmirskiiego 
mięsa i przetworów. 

dla ministrów spraw. zagranicznych z: WZROST PRODUKCJI PRZEMYSŁOWEJ 

SzefoWie rządów Francji. Wiei 
klei Brvtanll, ZSRR i Stanów 
Z}ednoczonych. pragnąc przyczy­
nić sie do zmnlefszenla napięcia 
w stosunkach mlędzvnarodowycb 
l do umocnienia zaufania między 
państwami, udzielają swym mini­
strom spraw zagranicznych ltl­
strukcjl, by kontynuowali roz­
pabywanJe następujących pro­
blemów, co do klór,.ch odbyła 

się na konferencji genewskiej wy 
miana poglądów oraz by zapropo 
nowall skuteczne środki w celu 
rozwiązania tych problemów, u­
względniając ścisły związek mię­
dzy z!ednoczenlem Niemiec a pro 
blemaml bezpieczeństwa w Euro­
pie, jak również fakt, te pomyśl· 
ne rozwiązanie każdego z tych 
problemów służyć będzie intere· 
som utrwalenia pokoju. 

I. Bezpieczeństwo w Europie i Niemcy 
W celu stwol'7&lia bezpieczeli- wzajemnego porozumienia, JaK 

stwa w Europie z uwzględnie- również rozpatrzenie innvch 
niem słusznych interesów wszy- ewentualnych propozycji mają­
stkkh państw oraz ich bezspor- cych na celu rozwiązanie t.ego 
nego prawa do samoobrony in- problemu. 

Produkcja ważniiejseych wy 
robów przemysłowych w I 
półroezu 1955 r. w porówna-

• I półrocze 
1955 r. w po­
równaniu z 
I pól;roczem 

niu . z I pókoczem 1954 r. 
kształtowała się następująco: . surówka 

1954 r. w % 
113 .-----"--------•.! stal 

PLENIJIU 
KL PZPR 

W dn. 23 lipca br. obrado­
wa.Io Plenmn Komitetu l..ódz­
kiego PZPR. Referat na te­
mat: „Zada.nia łódzkiej orga­
nizacji pariyjnej w walce o 
obniżkę kosztów wła5nych w 
przemyśle włókienniczym" 
wygłosił I sekretarz Kt. 
PZPR Ja.n Jabłoński. . 

wyroby walcowane 
rudy żelaza 
rudy cynk.owo-oł~ 
rudy miedm 
cynk 
ołów rafiitowany 
miedź elek.trołityczna 
węgiel kamienny 
węqiel brunatny 
koks 
produkty rOPY naftowej 
ga-i: ziemny 
energia elektryczna 
obrabiarki do metali 

(w tonach) 

111 
109 
118 
106 
110 
113 
103 
119 
105 
105 
116 
106 
109 
tt? 

117 

120 

dywidualnej i zbiorowej, poleca Szefowie rządów, uznając swą 
się ministrom, by rozpatrzyli wspólną odpowiedŻialność za 
rozmaite propozycje, zmierzają- rozwiązanie problemu niemiec­
ce do tego celu, włączając w to kiego i zjednoczenie Niemiec, 
następują~e propozycje: zgodnie uznali, że rozwiązanie 

Pakt bezpieczeństwa dla Eu- kwestii niemieckiej i zjednocz.e­
ropy lub dla części Europy, za- nie Niemiec w drodze wolnych 
wierający postanowienie, że pań- wyborów powinno być dokona­
stwa - strony takiego paktu ne zgodnie z narodowymi inte-

Wielkim za.interesowaniem darzyli Szwa.jca.rzy delega.cj~ 
radziecką na konferencję w Genewie. Za każdym ra.zem, 
gdy przedstawiciele ZSRR uda.wali się na obra.dy, na. tra-

sie ich przejazdu groma.dzili się liczni widzowie, 

W obradach uczestniczyli: 
za.st. kierownika wYd~ału 
przemysłu lekkiego KC PZPR 
St. Mis~ i wicemliin.ister 
przemysłu lekkiego Fr. Le­
wandowski. 

maszyny i urzącrzema 
dla qómictwa 

ma.szyny włókiennicze 
maszyny i narzędzia 

rolnicze 
traktory 
parowozy 

98 

150 
105 
109 
111 
108 
193 
126 
126 
125 
127 
105 
107 
108 
122 
109 
109 

podejmą zobowiązanie, iż nie resamJ narodu niemieckiego i 
uciekną się do stosowania siły interesami bezpieczeństwa w 
r:raz odmówią pomocy agresoro- Europie. Ministrowie spraw za- W Maroko 
wi., ograniczenie, kontrolę i grani<:znych będą mogli poczy- --------
inspekcję sil zbrojnych i zbro- nić wszelkie kroki, jakie będą 
1eń; ustalenie między Wscho- uważali za pożądane w sprawie 
~em i Zach<ldem strefy, na któ- udziału innych zaintere.sowa­
rej rozmieszczenie sil zbrojnych nych stron lub w sprawie kon­
będzie dokonywane na zasadzie sultacji z nimi. 

\\. Rozbrojenie 
Cziterej szefowie rządów, wicielom w podkomttecie, by 
pragnąc zlikwidować groibę zgodnie z upoważnieniem 

~<?lnY I zmnletszyć ciężar zbro- ONZ, w pracy swej uwzględ­
ien, niali poglądy i propozycje 

P_rzekonanl, ~e kon.iea;ne jest, wysunięte przez szefów rzą-
w 11nlfil zapewnienia poko1u i do- rząd· · · · . k f 
brobytu ludzkości, stworzenie prze ~w na nl7lleJSZeJ on e-
wldufące!lo skuteczne qwarancje rancJ11. 
systemu kontroli oraz redukcji 
wszelkich zbrojeń I sil zbrojnych, 3. Zaproponować, by najbli7. 

sze posiedzenie podkomitetu 
rozpoczęło się 29 sierpnia 
1955 r. w NoWym Jorku. 

Policja strzela 
do demonstrantów 
PARYŻ (PAP). - Jak pcda 

je prasa francuska, 22 bm. w 
Marakeszu odbyła się wielka 
demonstracja ludności maro­
kańskiej, która domaga się 
powrotu na tron usuniętego 
przez kolonizatorów fran­
cuskich w 1953 roku sułtana 
Sidi Mohammeda Ben Jusefa. 
Demonstracja została zorgani­
zowana w związku z p::zy­
jazdem do Marakeszu generał 
nego rezydenta Francji w Ma­
roku Grandvala. 

umając, te osiąqnięcia w lej 
d;;ledzlnle zwolniłyby ogromne za 
soby materialne, które mogłyby 
być wykorzystane dla p1>kojowe• 
qo ekonomiczne!lo rozwoju naro· 
dów, podniesienia Ich dobrobytu, 4. 

0

Polecić ministrom spraw Policja otworzyła ogień do 
tak również pomocy dla krajów zagranicznych, by uwzglęuni- uczestników demonstracji. 10 
słabo rozwiniętych. -'- li przebieg prac Komisji Roz- osób zostało zabitych, a 27 ran 
Postanawiają zgodnie: brojeniowej, by wzięli pod nych. Władze policyjne aresz-
1} działać wspóln_ie, kieru- uwagę poglądy i propozycje towały 700 Marokańczyków. 

iąc się powyższymi celami, by wysunięte przez szefów rzą-
1pracować możliwy do przy- dów na niniejszej konferen.:ji 
ięcia system rozbrojenia za oraz by rozważyli, czy cztery 
pośrednictwem podkomitetu I rządy mogą podjąć dalszą po­
Komisji Rozbrojeniowej ONZ: żyteczną inicjatywę w dziedzi 

2) polecić swym przedsta- nie rozbrojenia. 

\U. Rozwój kontaktów między 
Wschodem a Zachodem 

Interwencja 
3 mocarstw 
zachodnich 

GENEWA (PAP). Agen<:ja 

Na zdjęciu: przewodniczący 
Rady Ministrów ZSRR -
N. A. Bułganin i członek 
Prezydium Ra.di Najwyższej 
ZSRR - N. S. Chruszczow 

- w drodze na obrady 
Fot. - CAF 

W dyskusji którą podsumo­
wał I sekretarz KL PZPR 
J. Jabłoński zabierało głos 18 
mówców. 

Plenum podjęło uchwałę, 
p!'zyjmnjąc jako wytyczne 
działania tezy referatu i wnio 
ski z dyskusji. 

Po prowokacyjnym napadzie 
Przeciw aktom gwałtu 

wobec Komisji Nadzorczej w płd. Wietnamie 

wagony towarowe 
samochody ciężarowe 
samochody osobowe 
autobusy 
odbiornilti radiowe 
motocykle 
rowery 
tkaniny bawełmane 
tkaniny wełniane 
!!Paniny jedwabne 
tkaniny lniano-pakulane 
obuwie skórzane 
pieczywo 
mięso 
mleko 
masło 
fY'hY morskie 
konserwy rybne 

99 
108 
114 
99 

133 

(Da1sey ciąg na str. 2) 

WARSZAWA (PAP). Dnia 20 rzenie z powodu dokonanych 
lipca 1955 r. został dokona.ny w aktów gwałtu i stwierdzają, że I 
Saigonie w Wietnamie połu<'lffio- obowiązkiem władz południowe­
wym brutalny napad na gmach, go Wietnamu i Francji jest pod­
w którym znajduje s.ię siedl'Jiba jęcie niezbędnych kroków ce­
podkomisji międzynarodowej ko Iem ujęcia winnych zajść i u­
misji nadzoru i kontroli w Wiet- karania ich oraz zapewnie:lie 
namie i na przedstawicieli u- członkom komis:ii bezpioczeń­
czestnkzących w niej krajów. stwa koniecznego · dla wykony­
Lokale zajmowane przez komi- wania ich funkcji. 

W poniedziałek 
żegnamy 

delegatów Łodzi 
na Festiwal sJę i przez jej członków zos~ PRL stala i stoi na i.;tanow1-

zdemolowane, przy ~zym zmsz- sku bezwzględnego wykonania 
czon? . doku~e~t:ir 1 do~onano układów genewskich. Przedst.a­
gr~t;i~ezy ~1~a . członkow k<?- wiciele PRL będą taik jak do­
~?1, w ~l liczbie przedstawi- tychczas wypełniali w tym du­
c1eli Polski. chu obowi-ązki spadające na ruch 

W poniedziałek dnia 25 
lipca. o godz. 16 wyje:iAl.ia 
do Warszawy na V Fe­
stiwal Młodzieży i Studen­
tów 70 delegatów Lodzi. 

O tym, że napad był przygo­
towywany świadczy fakt pro­
wadzenia od pewnego czasu sy­
stematycznej i narastającej na­
gonki w Wietnamie południo­
wym przeciwko komisji i ukła­
dom genewskim. O inspjrowa­
nym chru'9kterze napadu świad­
czy również okoliczność, że za 
napastnikami · posuwały się sa­
mochody z głośnikami. 

z tytułu uczestnictwa w pracach 
międzynarodowej komisji nad­
zoru i kontroli. 

Protest Kanady 

Tego samego dnia. odje­
dzie również do Warszawy 
80 delegatów województwa 
łódzkiego. Żegnać ich będą I 
liczni przedstawiciele orga­
nizacji, zakładów pracy 
i szkól. ~ 

• 
PEKIN (PAP). Agencja No--===========~ 

Ministrowie spraw zagrani:z-J cych swobodnemu komunikowa- Reutera podaje z Genewy, że 
nych powinni z pomocą rze<:zo- nlu się i pokojowej wymianie Stany Zjednoczone, Francja i 
znawców przestudiować śro-jkl, handlowej między narodami, Wielka Brytania poleciły 

nie wyłączając_ tych, jakie mo- b) doprowadzić do bardziej swym przedstawicielom dyiplo Powyższy napad stanowi akt 
głyby być pod.ięte przez organy swobodnych kontaktów i form ma.tycznym w SaLgonie doko- jaskrawego pogwałcenia porozu­
j agencje ONZ, a które mogły- wymiany wzajemnie korzyst- nać demar<:he wobec rządu mienia genewskiego o rozejmie 
by: nych dla zainteresowanych w· tn . ób . 

wych Ch.iJll. podaje, że rząd ka­
nadyjski zaprotestował wobec 
rządu południowo-wietnamskie­

go przeciwko prowokacyjnym 
incydentom, jakie zostały :rorga­
niwwaine w Saigonie przed kil­
ku dniami i podczas których 
zachęcone bezczynnością policji 

ZGON 
Cordell Bulla 

a) si>0wodować stopniowe u- państw i narodów. Ngo Dinh Diem.a w sp:-awie w .. 1e. a~e oraz pr . ę uru.e-
suwanie barier przeszkadzai::i- ro.z.poczęcia rozmów z pr1Zed- moz1:i~1~'.1 wyk?Ilywan~a przez 

ta . . la . w· t k' . ':::> konusię ieJ zadan zgodnie z tym 

IV s w1c1e m1 ie nams ieJ .n.e układem właśnie w momenciP 
• publiki Demokratyc2lll~j na te- gdy winny się rozpocząć rozm;~ 

Ministrowie spraw zagranic:z-1 tryWanfa powyższych probie-i mat przeprow.ad~ema po- WY_ stron. w sprawie wyborów w 
nych czterech mocarstw spotka- mów i określić orianiza.c~ę swej v.-szechny<:h wyborow na tere-1 W1etnanue. 
Ją s~ę w paźd~ierni~':' br w Ge- prac:v, nie <:.ałego Wietnam'U w roku Jak dowiaduje się PAP, k·Jl<l 
newle. bf przystą,prn do ro71pa- • 1956.. miarodajne PRI. wyrażają obu-

• 

NOWY JORK (PAP). W szpi­
talu wojskowym w rniejSC9wości 
Bethesda w pobliżu Waszyngto-

szumowiny zdemolowały horcl nu zmarł 23 bm. b. kilkakrotny 
będący siedzibą Międzynarn'.lo- sekretarz st:mu USA Cords l! 
wej Komi.sji NadZioru i Kontroli. Hull, Zmarl o;n w wieku lat 83 . 

, 
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Komunikat GUS o wykonaniu planu gospodarczego Nagrody państwowe 
w I półroczu 1955 r. 5. TRANSPORT I ŁĄCZNOSC 

Plan przewozu ładunków I w tym załadunek węgla o 
wszystkimi środkami transpor 8 proc. 
tu publicznego w I półroczu Państwowa komunikacja sa 
1955 r. został wykonany w 102 mochodowa przekroczyła w I 
proc. przy wzroście przewozów półroczu 1955 r. zarówno plan 
ładunków o 12 proc. w porów- przewozów ładunków jak i pa 
naniu z odpowiednim okresem sażerów. Przewozy ładunkow 1954 r. wzrosły o 29 proc., a przewo-

za osiqgnięcia w dziedzinie 
postępu technicznego, literatury 

nauki, 
i sztuki 

tOWSKI, mgr inż. Aleksander 
SZENBERG, Jan Biernacki, inż. 
Jacek ŁEMPICKI, Jan DOBRZY· 
NIAK. Fryderyk PYPŁACZ, Wale­
rian WICHER - za uruchomi~ie 
i opanowania ważnej dla krlju 

(Dokończenie ze str. 1) kumulaitocy, fairby i lakiery, Sekcja przemysłu 
ciężkiego 

1 pmrocze cegła oraz arlykułów konsum-
1955 r. w po- cyjnych j.ak odzież ochronna 
równan.iu z i robocza, od2lież dziecięca, 
I półroczem przetwory papiernicze i mate-1954 r. w '/o zy osób o 8 proc. Koleje norn;ial!lotorowe wy- w I półroczu 1955 r. zradio­konały pomyslnie plan . prz<!- fonizowano prawie 2-krotnie 

wozu ładunków i pasazerów, więcej wsi niż w I półroczu załadunek wagonów tow~ro- 1954 r„ a liczba wsi przyłącza 
wych wzrósł w porównaniu z nych do sieci telefonicznej I półroczem 1954 r. o 7 proc. wzrosła o 63 proc. 

1>rodukcji. 
NaO'rOd"V JJ stopDt0 a 11. Naąroda zespołowa: mż. 

tłu~zcze roś!inn(' jadalne 107 riały biurowe, gatLa111teria me-cuk1<?rki 1 czekolada 116 talowa. li!I .; Ludmiła i.USNIAK-LECH, lni. Ry-1. Franciszek KLAJA _ za za- sza"rd NAJBERG, prof. inż. Ta· 01,..czvwo cukiernicze 119 w I pól 1955 ga niwo 96 roc7lU r. ror - deusz ROBEK, inż. Janusz RUT­inicjowame i wProwadzenie no- KOWSKL mqr Tadeusz RZEPA. wej metody kompieksoweqo wspól inż. Jan HARPULA, inż. Lucjan zawodnictwa socjalistyczneao. RAK, inż. Andrzej WISNlEWSKI 

wino 111 nizowano ok. 4.200 punktów oamerosv 118 usługowych. Realizacja zadań 
W I półroczu 1955 1'02S'Ze- planowych w dziedxi:IIlńe roz-

rrono asortyment produkcji woju sieci punktów usługo­
przedmiotów spożycia. W prze wych natrafiała jednak na 
myśle lekkim uruchomiono trudności wsku~ niewywią­produkcję tkanin wodoodpor- zywania się niektórych mini­
nych o= ulepszono wykań- ster&tw z obowiązku zaopa­
cz:anie tkanin metodą sanfo- trzenia punktów usługowych 
ryzacjd, która znacznie zmniej w &Ur<>wce oraz na skutek o­
sza kUtrczliwość tkanin; przy- późnień w zapewnieniu przez 
;tąpiono do produkcji tkanin rady nairo<lowe lokali dla 
typu ~ianego z włókien punktów uOO!gowych. 
sztucznych o apreturze nie- W I półroc.-zu 1955 r. osiią­mnącej, uruchomiono" produk- gnięto poprawę wykorzysta­
c,ie pończoch &teelonowy<;h z nia zdolności produkcyjnych 
1dókna martowego. W prze- w niektórych gałęzi.ach prze­
nwśle odzieżowym oraz <raie- mysłu, a w szczególności w 
wi.aTSkim wprowadzono do przemyśle hutniczym i che­
produkcji s-rereg nowych wzo- micz:nym. 

2. Nagroda zespołowa: techn. - za opracowanie i wdrozenie do Franciszek BARAN. inż. Edward praktyki przemysłowej w odle­KUCZYŃSKI, inż. Dawid JUNG, wnictwie procesu formowania sko 6. INWESTYCJE I BUDOWNICTWO 
Nakłady inwestycyjne ze 

środków · scentralizowanych w 
cenach porównywalnych .._yły 
w I półroczu 1955 r. o ~oło 
2 proc. wyższe niż w I półro­
czu w 1954 r. W I półroczu 
1955 r. zrealizowano 41 proc 
planu rocznego. 
Nakłady w resortach rolniczych 

w1ro,lv o 48 proc., nakłady na n­
rzadzenla socfalne I kultu• aloe 
wzrosły w I półroczu o 9 proc. 

wrzecion w przędzalni średnio­
przędnej w Zambrowie, fabrykę 
makaronu we \Vrocławln, smal­
cownl11 w zakJadach mięsnych w 
Łodzi. 

Centralny Zarząd ZOR oddal do 
użytku w I pólroczu 1955 r. o ok. 
1.6 tys, izb wlęcel niż w odpo­
wiednim tlkresie 1954 r, Plan od­
dawania do niytku Izb nie został 
wvkonanv (93 proc. planu). 

~ci!rse~~~~. ~~~E~;~icoi~żi. rurz:w~°ifroda zespołowa: prof. dr - za opraeo<Wanie, wykonanie l Marlan MIĘSOWICZ, prof. dr uruchomienie linii automatyczne! Leopold JURKIEWICZ, prof. lnz. do obróbki głowicy silnika S-42 Józio! WOJNAR, Andrzej MTKUC-s 20 KI, doc. dr Jan GŁOGOCZEW­do samochodu ciężaroweqo tar- · SKI, in-ż. Mieczysław KMIECIK (Pierwsza linia automatyczna w za opracowanie konstrukcji, wy­Polscel. konanie I wprowadzenie aparatury 3. Prof. Inż. Ig11.acy BRACH - do profilowania promieni-otwór· za całooć prac w dziedzinie tnms- czości „gamma" odwiertów naf-portu wewnątrzzakładowego. to<Wvch. 
4. Nagroda zespołowa: Prof. dr 13. Nagroda zespołowa: inż. Zy Janusz CIBOROWSKI, inż. Bole· 11munt NAWROCKI, . inż. Mlect.y· sław MŁODZIŃSKI, mz. Jerzy sław GRONEK, inż. Julian ŁYSON, NUSZKIEWICZ - za wProwadze- mgr linż. l!uqeniusi BROCH· nie do przemysłu polskieqo meto- STEIN, pr,of. inż. Wladysław FISZ dy fluidyzacyjnej ! zrealizowanie DON, mz .. ~łeksand~r SMOLAR­. · skal techniczną w zakresie KIEWICZ, mz. KazJm1erz MICHA· 1e1 na. ę _ . LIK, inż. Franciszek W ALICI.EK, rów i modeli. W I półroczu 1955 r. nastą-

Oddano do użytku szereg wai­
nych obiektów Inwestycyjnych, 
m. In. dalsze oodstawowe dz1ały 
nrodukcii w Hucie Im. Lenina. w 
Hucie „Kościuszko" I w >.akładach 
l<nksowniczycb w Gllwlcilch. w 
elektrownfach Jaworzno II. „Szrze 
cin", w e1Pktrocl1>plownl „Zerań", 
l<tlnalni1> o!llcrvwk<>wą weqla ka­
miennego ,.Kasia II". fabrykę ce-
1ulozy w Jeleniej Górze. 25 tys. 

Pomimo przekroczenia planu we­
dłuq wartości robót, realizacja 
planu oddawania obiektów do użvt 
ku nadal kształtowała się niezado­
walająco. M. In. Ministerstwo 
Budownictwa Przemvsłowego nie 
oddało w terminie do użytku sze­
requ ważnych obiektów. 
Państwowe biura projektów prze 

kroczvły plan opracowania doku­
mentacil projektowo-kosztorvso­
wej, jednakże ialrnść I termin~: 
wość dostarczania dokumentac}l 
była nadal niezadowalająca. 

spalania rl:ld s1arkonosnych. . , inż. Zygmunt SZCZECIŃSKI, int. 5. Nagroda zespołowa. ~qr mz. \Stanisław FISZ, mqr inż. Stefan Andrzej CZAPLICKI, dr mz. An- DANIELECKI inż. Stefan KOZA· drzej GORSKI, :ngr inż. Krzysztof NECKI _ U: oor":~owanie ważnej GRODZICKI, dr mz. Barbara KRU- dla kraju produkCJI. 

W I półroczu 1955 r. osią- piła pewna chociaż jeszcze 
cniieto d.a1lszą poprawę jakości niedostateczna poprawa w zu­
wielu V\!YTOOOW, j.aik tkaniny życiu surowców i materiałów 
b<lwełniane, tkaniny wełnia- n<i iednostkę produlccji. KOWSKA - PULDE - za praCt! 14. Inż. Aleksantler OSUCH -nad otrzymywaniem !'.Jermanu i za trwałe osiągnięcia w dtiedzink! 
ne, firanki, pońcwchy dam- Według wstępnych obliczeń 
skie, obuwie skórzane, meble. obni.7..ka kosztów własnych 

qalu. • mechani?.acji robót l'.!Órniczvch. 7. OBRÓT TOWAROWY WEWNĘTRZNY I ZAGRANICZNY 6. Nagroda zespołowa: doc. inż. 15. Nagroda zesoolo'wa~ inż. Jn-Jan HURYSZ, prof. Antoni SAtU- ltusz PODGÓRSKI, inż. Witold W I półroczu 1955 r. plan I lnianych o 2? proc., odzteiy o 16 STOWICZ, mqr inż. Jan URBAN, BOBRKOWSKI, Bolesław NUSZ-

Jednakże jakość wielu wy- wyruiosł:a w przemyśle wiel­
robów zarówno śtod:ków ·wy-· kim i średnim ok. 2.3 proc., 
twórerości jak li*zedmiotów poprawa w wykonaniu pl.anu Sl'JO'ŻVcia była nLdowal.ają- obniżki kosztów dotyczyła 
ca. Dotyczyło to wi-elu środ- zwł'aszc7 . .a Ministerstw;i. Prze­
ków produkcji, jak blachy mysłu Lekk;ego i Minisiter-

b :t • d tal· h h dl proc„ obuwia skórzanego o 17 doc. mqr inż. Bogdan NEYMAN, KOW:OKI, Czesła~ KNIOŁ!'.. - "Z;a O ro ow e icznyc <llil u proc. mebli o 19 proc., naczyń orof. mqr inż. Józei ZNAŃSKI, zapr07ektowani~ 1 wy'.<oname au-u::<połecznionego łącznie z ży- emaliowanych o 22 proc., fajansu A d . SMOLARSKI tomatu tokarsk1eqo umwersaln<'go. wienjem zbiorowym został wy stołoweqo o 9 pro~„ rowerów 0 mqr . mz. .n rzei · .. ' 16. Naqroda ·zespołowa: Doc. t t 
r ł 17 proc motocykli o 26 proc., mqr mz. Kazimierz IZDEBSKI, mz. inż. Wacław ROGULSKI, doc. inż. k?nany: O~ro .Y de a i~zne ącz wózków" dziecięcych 0 19 proc„ Władysław MROZEK - za .opra- Tadeusz OPOLSKI, in-ż. Zbigniew nie z zyw1emem zbiorowym odbiorników radiowych o 33 proc., cowanie zaqa<lnien.ia tąpan w KORECKI - za koncepcję, opraco-

transforma<tx>rowe, opony, a- stw.a Hutnictwa. 
w cenach porównywalnych by mydła do prania o 15 proc;. . c:rómictwie węq!owvm. wanie konstrukcyjne i wprowadze ły w I półroczu 0 12 proc. Centrala Rolnicza .~połdzlelni 1. Nagroda zespołowa: inż. An- nie do ruchu ładowarek zab\erko-

3. WPROWADZANIE POSTĘPU TECHNICZNEGO Samopomoc Chłopska wykona- toni JABŁOŃSKI, inż. Jerzy OSTA- wych ROK. DO GOSPODARKI NARODOWEJ wyższe niż w I półroczu 1954 ł~ plan obrotów detallcmych w SZEWICZ, inż. Feliks TYCHOW- 17. Dr Zdzisław SOKALSKI -
. • . r. W I półroczu 1955 r. prze- I półroczu 1955 r. w 97 proc., obro SKI, inż. Mieczysław CISZEWSKI, za opracowanie szerequ ważnych 

W I półroczu 1955 r. w;yko~J wadzaniern i opanowywaniem prowadzono trzecią kolejną ty detaliczne w cenach porówny- inż. Cyryl NIEWIADOMSKI - za gospodarczo syntez ormmicz.nych 
nano. szereg nowy. eh typa. w 1 nowych, wysok. owydaJn. ych me obn·,·z· kę cen detali·c~ych w 0 _ walnych wzrosłv o 12 proc. w po- 'wprowadzenie przewodów stalo- ze szczególnym UW'Lględn4eniem 

d d dl d t h 1 h =• równaniu z I półroczem 1954 r. wo-aluminiowych do sieci trakcyj szkła organicznego. 
0 mian maszyn.i urzą zen a t~ ee no og~cznyc 1 P1;"0ce: brocie towarowym. Znacznej poprawie uległo w po- nych. ' 18. Nagroda ·zespołowa: doc. 
przemysłu, rolnictwa, budow- sow produkcyJnych w przemys równaniu z I półroczem 1954 r. za- 8. Naąroda zespołowa: inż. Sta Zd:dslaw SYNOWTEDZKI, mgr Ry h Dostawy wielu artykułów spo- · kl nictwa i transportu, ważnyc le. żywczych 1 przemysłowych na opatn,enie sieci handlu wie1s ego nisław KARLIC,· inż. Józef WE- szard KOJER - za oopraeo<Wanie i 
dla zabezpieczenia dalszego po Jednakże pomimo dalszego zaopatrzenie ludności wzrosły w w niektóre artykuły przemysłowe. RY1'fSKI - za skonstruowanie i wprowadzenie do produkcji nowej 
stępu technicznego gospodarki porównaniu z I półroczem 1954 r. W zakresie handlu zagra- wyprodukowanie urządzeń wiert- metody otrzymvwa:nia klinicznie narodowej. postępu technicznego w prze- Dostarczono ludności o 12 proc. nicznego wartość obrotów to- niczych dla przemysłu naftowego. czynnego wyc_iągu. watrobO"W"ego, myśle i budownictwie, w dal- · 1 ki l k onu 0 h · I 9. Nagroda zespołowa: prof. dr boqateqo w W1tammę B19· t więce mą pszenne • ma ar warowyc z zagra?1cą W Afeksander KRUPKOWSKI, inż. 19. Nagroda zespołowa: Inż. 

W przedsiębiorstwach pod- szym ciągu niedostateczny jcs ~vmpr~~;cz~~z~~ze~n~g~ro~~ ~ półroczu 1955 r. osiągnęła po- Czesław ADAMSKI, inż. Stefan Stanisław SZYMCZAK, mqr mz. 
ległych Ministerstwu Przemy- nadzór i kontrola ministerstw proc .• cukru 0 16 proc., pieczywa ziom wyższy niż w odpowied- BALICK~,. inż. K~zysztol RUTKOW B?!'.ldan M!'.llZECKl, inż: .Wlodzi· 
słu Maszynowego uruchomio- nad realizacją planu postępu cukierniczego, trwałego. 0 33 proc., nim okresie 1954 r Zadania SKI. mz. Zb1qntew GORNY, mierz WILANOWSKI. mz. Gn,e-

. oduk · 37 no techni·czne"o co znaJ"duJ·e wy- tł · ó śl' ych 0 l• - · t ł inż. Jerzv WOJCIK, inż. Euge- qorz SZELĄG. inż. Jan CHYLI -
no sęryJną pr CJę - "' ' uszcz w ro mn "" planowe na I połrocze zos a J niusz SALA, in&.. Kazimierz SKT, mqr inż. Władysław J!'.llO-

h typ· ru · ur ą raz w niewykonaniu szeregu proc„ masła o 30 proc., ,__ 
CZEN 

wyc ow m szyn l z -
1 

. mleka 0 9 proc., faj 0 15 proc., wa- w imporcie prze"-'oczone, na- BOROfi. Bol1>sław SA.NIAK, inż. MINEK, Inż. BOTys GŁUSZ . -
dzeń oraz wykonano 35 pr;:,- zadań, zawartych w P anie rzyw 

0 21 proc., marmolady 0 tomiast plan eksportu nie zo- Władysław KRA ~CZYK. inż. Bo- ~O, mqr inż. .Jenv KUCHARSKI, totypów. Psoartńso.tww oowrymaz 'wwplpalnaancahchte~~= 27 proc., herbaty o 17 proc„ pa- stał w p;łni wykonany. ~~s~~ew fOBJJ;~~~~; ~ zapr~~I~~~ ~n;~a~l!fa!a~e~LK~a "kr.$ ~~~: pierosów o 9 proc., win l mio- W I połroczu Polska Rzecz- .nrzemysle>we1· wysokowartościo- dukc1·i. 
W zakresie wprowadzania niczno _ przemysłowo _ finar:- dów pitnych o 6 proc. Natomiast tr .- „ _, t 

materiałów zastępczych prze- wskutek niewykonania planu sku- oosoolita Ludowa u zymywa- wych stopów nieżelaznych. 20. Prof. dr Kornel .... a,..m en: yślni . , sowych przedsiębiorstw. pn żywca nie został wykonany ia ~tosunki handlowe z 78 kra 10. Naqroda zespołowa: Int. WESOŁOWSKI - za całość dzla· 
prowadzono om e prooy Nadal zbyt wolne było tern- . k . 1 Henrvk KWTECT1'1SKT. inż. Leo- !siności i ?.a odkrvcie bazv mirow 
i P1"9'T""'towano produkcję no- ł · plan zaopatrzenia w mięso, prze- 1am!, W tym z 32 raJam W pold GUTTMAN, Inż. K111imlerz cowei dla produkcji qermanu 1 

·-„„~ po wprowadzania pomys .ow tworv t tłuszcze zwierzęce. ramach rocznych i wielolet- TORBUS, m". r inż. Tadeusz R02A- qalu. 
we- typu łożysk ebonitowa- · l' t k" h · uspraw 

" 
„~ racJona 1za ors lC 1 - W zakresie artykułów przemysło· nich umów handlowych. W grafitowych. men oraz upowszechnianla wych dostarczono na rynek więcej 1955 r. zawarto szereg nowyC'h k od · h d ś iadczeń tec11 tkanin wełnianych o 25 proc., tka-

Woiewództwo łódzkie 
radośnie obchodziło 

W I półroczu 1955 r. on- prz UJącyc o w , nln bawełnianych o 14 proc., tka- układów, w tej liczbie z Ju-tynuow.ano pratię nad wpro- nicznych. nin jedwabnych 0 21 proc .• tkanin gosławią. 
4. ROLNICTWO 8. SZKOLNICTWO, KULTURA, OCHRONA ZDROWIA 

T~ wiosenna kampa­
nia siewna przebtegala w nieko­
rzystnych wartmkach atmosfe­
rycznych, co spowodowało opóa­
nienle prac polowych przecięt­
nie o 2 tygodnie. 
Założema planowe w zakresie 

nbszanl zasiewów upraw jarych 
nie zostały w t>eł'Il.i wykonane 
(99 proc.); niepełne wyk.ona.me 
założeń planowych w zakresie 
powier.zcbni upraw jarych spo­
wodowane zostało glównie nie­
wykonaniem pl.anu likwidacji 
odłogów. 

Pomimo zrlepelnego wykon.a.--lla 
planu :zasiewów wli.osennych łą­
czna powier.zlehnla zasiewów pod 
zbiory 1955 r. jest wyższa niż w 
1954 r. Znaczny wzrost nastąpi! 
w państwowych gospodarstwach 
rolnych, w kt&l-ych ogólna po­
wier:richn.ia zasiewów jest o ok. 
5 proc. wyższa niż w 1954 r. 

W toku wiosennej kamparui 
~iewne:j 1955 r. znac=ie pow:ięk­
.::wno w porównaniu z 1954 r. 
cbszar zasiewów kukurydzy, któ 
ry osiągną! ok. 100 t:Y'IS. ba, 

W gospodarce chłopskie} za­
siano siewmhmi gmillin.ych o­
;rodków maszynowych o 'J:l proc. 
wiP,Cej zbóż niż w 1954 r. 

W 1955 r. osiągnięto dalszy 
wzrost obszaru zasad7Jonego 
z;emniakam.i systemem kwadra­
towo-gni.a7rlowym. 

Niekorzystne wa:roink! atmo­
~reryczne spowodowały opóźnie­
nie sianokosów, jednakże uzy­
okane z I pokosu plony kon.l.czy.1. 
1 lucern są wy-.i:sze niż osiągnię­
le w 1954 r. 

Plan kontraktacji na okres 
wiosenny zosta1 przekroc:zony w 
F.!rnpie przemysloW<J-k()([lsumcn­
nej o 4 proc„ w grupie upraw 
n8siennych o 8 proc. 

Nie wykonano jednak planu 
ko.ntraktacji roślin oleistych, 
orzy czym obszar zakontrakto­
wany jest mmiejszy niż w 195ł 'r. 
o 7 proc. 

Plan kontraktac:ii zwierząt ho­
d<>wlanych został przekroczon~1. 

w 1955 r. według wstępnych ORAZ GOSfODARKA KOMUNALNA I MIESZKANIOWA 

ca dzień 22 
danych czerwcowego spisu rol- W 1955 r. ukończyło szkoły ła dalsza poprawa w zakresie nego nastąpi1 dalszy wzrost ho­dowli w porównaniu z 1954 r„ podstawowe ponad 296 tys. opieki lekarskiej nad ludnoś-zwlaszcza, trzody chlewnej, a dzieci, a świadectwa dojrza- cią. także jakkolwiek w mniejszym lości z ukończenia liceów Ogólna liczba łóżek w szpi-stopniu - bydla. ogólnokształcących otrzymało talach, izbach chorych i izbach Uroczyście obcho<l:zi.li mie-1 cil} świe~o wzmożoną pracą w po· W porównaniu :z I pólr.oczem około 30 tys. młodzieży. porodowych wzrosła w po- szkańcy naszego wojewódz- tu, dzlęk1 ~zemu do dpla 23 bm. tą ·1 d I _ _. t S •ęto Od ~"' . skoszono 1uż ok. 30 proc. arealu 
1954 r. nas P1 a szy wzr""' W szkolnictwie ogólnokształ równaniu z I półroczem 1954 r. wa Wl . . r"'"';zema. . I żyta. dostaw środków produkcji '.lLa cącym dla pracujących ukoń- o 5 proc„ liczba łóżek w izbach Domy l ullce wszystlnch w dniu święta, w parko Im. Le-rolnictwa. ł k ł od ta od h · 8 miast .i wiosek zostały udeko- nlna odbyło sle szencg Imprez 

Zaopatrzenie rolnictwa w wi<J czy o sz o y p s wowe po- por owyc na ws1 o proc. 
d 25 t "b d 3 t L" b d · 1 ka rowane flagami, portretami sportowych i zabawa ludowa. 

senneJ· kampanii siewnej w na- na ys. oso . a pona ys. 1cz a go zm pracy e rzy (H kil d · t · dostoJ.niików i kwiatami. W ermanows 
wozy azotowe, fosforowe i po- otrzymało świadectwa OJrza- medycyny i lekarzy dentys ow ta.sowe w przeliczeniu na czy- łości. wzrosła w zakładach otwarteJ dniu święta odbyły się uro­sty składnik wzrosło o 14 ,pror. W I półroczu 1955 r. zasad- pomocy leczniczej w porów- czyste sesje rad nairodowych, Plan zaopatrzenia w kwalifi- nlcze szkoły zawodowe ukoń- naniu z I półroczem 1954 r. o na których dok<>nalilO podsu-kowany materia! siewny zbóż · • mowania dotychczaoowych o-ru·e ~tal wykonany, głównie z czyło ponad 56 tys. uczmow, 13 proc. ~~~ t h "k od k ł 41 L' b - · ·1 bk ... siągnięć, a wielu robotników i powodu ni=rvkonania dostaw ee n1 a zaw owe o o o icz a m1eJSC ·W z o ac" -··, t · • k hT ty t t ł h · k ł · pracovm..ików umysłowych, 
przez państwowe gospodarstwa ys. uczmow, sz o.J ar s ycz s a yc zwię szy a się w rolne. ne ponad 1800 uczniów. I półroczu 1955 r. w porówna- wyróżniających 'się w pracy Rolnictwo otrzymalo w I pól- Liczba tytułów wydanych niu z 1954 r. o 11 proc., w tym zawód.owej i społecznej 0 -roczu 1955 r. 0 20 proc. wię.:ej książek i broszur wzrosła w w żłobkach przy zakładach trzymało wysokie odznacze-traktorów w przeliczeniu na trak porównaniu z I półroczem pracy 0 8 proc. niia państwowe. tory o mocy 15 KM, niż w od- 19 13 W d h k h A oto w telegrafiCZllym 
powiednim okresie 1954 r. 54 r. o proc. omac wypoczyn owyc w I półroczu 1955 r. wzrosły Liczba kin ogółem wzrosła w Funduszu Wczasów Pracowni- skrócie meldunki natS"Zych ko-do.stawy maszyn i narzędzi rol- I półroczu 1955 r. o 7 proc .. czych przebywało w I półr0- respondentów o przebiegu u­niczych. w tym kin wiejskich stałych czu 1955 r. około 206 tys osób 'roczystości w· poszczególnych 

BRZEZINY: W Brzeiinach, Stry­
kowie i Kolus:i.kach odbyły się de­
filady sportowców, połączone t 
Imprezami 1 zabawami Indowymi. 
Mieszkańcy Gałkówka otrzymali 

nową, jeilnozmianową aptekę. 
(A. Kłosiński) 

SIERADZ: Na stadionie Sparty 
w Sieradzu odbyła się defllada 
sportowa, w . klórel wrlęło udział 
ponad 5 tys. sportowców. W ao­
d1inach popołudniowych mie­
szkańcy bawili się na zabawie lu· 
dowel w nowootwartym parku Im. 
Adama Mlclclewicza. 

(P. Warden!I 
Liczba państwowych ośrodków i półstałych 0 10 proc. Liczba tj. 0 12 proc. więcej niż w od- powiatach i miasteczkach w0-maszynowych według stanu na widzów w kinach w poró\vna powiednim okresie 1954 r. jewództwa. Defilady sportowców, połączone 30. 6· 1955 f_-_ wynosila

1
. 422· _Licz- niu z I półroczem 1954 r. w I półroczu 1955 r. kapi- z imprnząmi I zabawami odbyły ~lę ba traktorvw W prze iczenm na k' h ŁOWlCZ: W sali kina „Bzura" także w Tomaszowie, Zdnńsk!cf trakt(/'l'"Y o mocy 15 KM w POM, wzrosła 0 15 proc., w mac talne remonty objęły pon<:d odbyła się uroczysta sesja Po- \Voli, Kutnie, Łasku I Innych według stanu na 30. 6. 1955 r. wiejskich O 28 proc. 13,1 tys. budynków o 230 tys. wiatowej i Miejskiej RN, na któ- miastach. wzrosła o 12 proc. w pocówna- W I półroczu 1955 r. nast~pi izb. rej wiele osób zostało od7.naczo- W TOMASZOWIE odbył się po-niu z 1954 r. 

nycb wysokimi odznaczeniami. Po nadto pochód, w którym wzięł a W I półroczu 1955 r. zelektry- 9. ZATRUDNIENIE I WYDAJNOSC PRACY sesji złożono u stóp Pomnika udział załoga TZWS fzakładv te !ikowano 363 wsie, tj. o 37 proc. W GOSPODARCE NARODOWEJ · Wdzięczności liczne wie1ice I wią- już do 26 czerwca wykonały za-więcej niż w odpowiednim okre- zankl kwiatów. Po południu na Io- dania Planu Sześcioletniego) oraz sie 1954 r., 181 państwowych go- Liczba zatrudnionych w go- I pił dalszy wzrost wydajności wickich błoniach odbyły sill wy- delegacja budowniczych rurociąqu spodarstw rolnych, tj. o 39 proc. spodarce uspołecznionej wzros pracy. W przemyśle socjali.- stępy artystyczne i zabawa lu- Pilica - Łódi. więcej, oraz 114 ośrodków go- ła w porównaniu z I pół- stycznym wydajność pracy dowa. ŁĘCZYCA: Kulminacyinvm spodarczych w spóldzielni;i.ch roczem 1954 r. 0 około 5 proc., wzrosła 0 ponad 6 proc. w po- w dniu Swięta miasto o- punktem uroczystości była sesfa produkcyjnych. . , . I •1 195 i trzymało dwa nowe domy mie- połączonych Powiatowej l Mlef-W ramach akcji osiedleńczej w tym poza rolnictwem 0 oko- rownamu z po roczem r., szkalne przy illlcy Starościńskiej. skiej Rady Narodowet w Łęczycy. osiedlono na Ziemiach Zachod- ło 4 proc. w przedsiębiorstwach budowla (Słod.J Podczas obrad na sale przybyły nkh ponad 6,4 tys. rodzin. Po- z t d . . 't no-montażowych o 13 proc. deleqacje qórnlków łęczyckich I nadto skierowano na te tereny .a ~u meme w prz~ys.e Plan wydajności pracy w SKIERNIEWICE: 1l rocznicę ozorkowskich wlókniarzv. którzv :i;nac7.ną liczb<: pracowników .do SOCJahst:vcznym VI'. I połroc~u orzemyśle socjalistycznym wy PKWN mieszkańcy. Skierniev:ic zameldo"'.ali o wykonaniu . zadań pracy w PGR w ramach zac1ą- 1955 r. wzrosło ogołem o oko.o konany został w około J 02 uczcili pod i ee.Iem wielu zobow1ą- I p. rodukcv 1uvch. Górnlcv złozvll na gu pionierskiego. 5 proc. w norównaniu z odl)O· d . b. t _ „i,_ zań produkcvmych, ogólnej war- ręcr przeworlnicn1ce<ro szk~tnł'kę Liczba wrgani7A>wanych sp6'- w;PrJnim nk-c~em 1954 r. proc., w prze si ę . !Ors '' '.L · toścl ok. 1 mln zł. zawicrajaca skarb ziemi lęczyc-dzielni pr.odukc y_jnych osiągni,lal budowhlao - montazowych w I Chłopi pow. sklernicwlcklrqo, klej - rudę żelazną. o k. 10 tysiQCy. W I półroczu 1955 r. nastą- 106 proc. jwykorzystując piękną pogodę ucz· Wiouowtktl 2 ŁÓDZI".l EXPRESS ILUSTROWANY nr 176 (590) 
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l'oniżej zamieszczamy dalszą z kolei praeę nades~· a­
na nasz konkurs pn. „.Jak zmieniło się moje życie 

I w ciągu 10-lecia". Autorką jej jest mgr inż. BARBARA 

~LANOWICZ. 

Rok 1937. 
Mała tłoczna salka z oknami 

-wych~cymi na ponure war­
szawskie podwórko. Na lawach 
pod ścianami i pojedynczych 
k:rzesclkach siedrzą kobiety w 
różnym wieku, apaty=n;rm 
spojrzeniem przyglądając S'ię 

wszvstkiemu. co je otacza. Sie­
dzą i C7lekaj ą. 

Biuro Pośrednictwa dla Ko­
biet Be-MObotnych prowadzone 
przez Obywatelski Komitet 
Pomocy SpołecZl!lej mieściło się 
w r. 1936--37 w trzech po­
koikach przy ul. Fok.sal. 
Dziś panowało w poczekalni 

nieoo więcej ożywienia: kobie­
ty wypatrują wprawdzie jak co 
dzień na drzwi 'Prowadzące do 
biura zgłoszeń i poza odwiecz­
nym, nieuchronnym jak l<'s 
pytaniem - czy dziś też pójdą 
z niczym do domu - czai •ię 
jakaś dodatkowa ciekawość: 
na dzi.siejszy wtorek zapowie­
dziany jest pokaz gotowania. 
Mają się uczyć, jak przyrzo.­
dzać surówki z owoców i wa­
rzyw. 

Oto już: na wielkim czar­
nym stole ustawia młoda in­

struktorka naczynia, które w 
wielkiej skrzyni przydźwiga} 

rys. W. K<>ndek 

woźny. Pokaz poprzedza poga­
danka o wartości warzyw, a 
szczególnie surówek jak 
płukać, :rozdrabniać, przypra­
wiać warzywa - żeby, nic nie 
utraciły na wartości odżyw­
czej, a zyskały na sinaku. Do 
jakich potraw należy je pocfa­
wać. Wygłaszając pogadankę 
instruktorka patrzy bacznie w 
tłum słuchaczek. One pożeraią 
wzrokiem marchew, głodne o­
czy wypijają śmietanę i nasy­
cić się nie mogą surówką z ja­
bl~k. Oliwa mieszana w maio­
nezie spływa wprosit na płyty 
jakichś żelaznych piecyków i 
fajerek- codziennych IJOwarzy­
szy niedoli mieszkanek bar'd­
ków, piwruc, wynajmujących 
kąty u tych, które posiadały je 
do podnajęcia. Zgłodniałą wy­
obraź.nię drażnj zapach sma­
żonych placków na oleju. Sło­
wa więzną instruktorce w gard 
le: „surówki należy podawać 
przed obiadem, aby pobudzić 
łaknienie lub jako dodatek do 
potraw mięsnych, aby ułatwić 
ich strawienie", wydają się po­
zbawione sensu, jakąś drwiną 
nie na miejscu z tych zgłodnia 
łych, zrozpaczonych kobiet. Tu­
taj, wśród widzów. pokazu po­
budzanie łaknienia jest zby­
teczne. 

„Co nam z tej marchwi z 
jabłkiem, kiedy źryć się ch=e·• 
- wypala wreszcie jakaś ~­
kudłana kobieta z kąta pod 
oknem. 

„Jakbym miala tyle śmieta­
ny tobym zupy nagotowała ca­
ły gar - kartoflanki i raz by 
w brzuchu przynajmniej nie 
burczało" - zaskrzeczała z lu­
bością, przed samym stołem 
usadowiona na podłod2e pieg><> 

Sylwetki teatralne 
G. Luikiewi.ez gra rolę tytu­
łową w „Don Juanie" w:v­
sta.wionym z powodzeniem 
w Teatrze Nowym. Przed­
stawienie ło w=owione zo.. 

stanie w siM"Pniu. 

-~~~~~~~--~~~~~~~~~~~~~~------------' 
~~~~~~~~~~~~~,,~,~~~~~~~~~~~~~ 

JERZY MILLER 

O czym ja, dziecko warszawskich rumowisk, 
d~isiaj, prz~jazdem w Warszawie, pomyślę, 
kiedy o zmier.rehu zechcę ją pozdrowić 
schodząc ku mostom na spokojnej. Wiśle? 

Pośród słonecznych ulic i ogrodów, 
w dzielnicy z nazwy już tylko tej samej, 
wspomnę przedwcześnie utraconą młodość, 
ruinę domu, \Syk płomieni, .lament, 

Powróci widok sierpniowych barykad 
i znów pamięcią otrę się o klęskę. • 
I łzy przypomnę, we mgle października, 
już nie chłopięc'? i jeszcze nie męskie. 

Usłyszę słowa żandarmskiej komendy 
i przed oczyma tłum milczący stanie. 
I rówieśników przypomnę, gdy tędy, 
wprost z objęć matek, szli na rozstrzelanie. 

I wyda mi się, Janku i Zygmuncie, 
ie w którejś łódce - o tam, wiosłujecie. 

· I będę _wołał na was z mostu - stójcie, 
wy, ktorych nie ma od dawna na świecie. 

To tylko chłopcy i dziewczęta - dzieci 
Wa~zawy. Nowej, do przystani płyną. 
I kiedy pierwsza latarnia zaświeci 
pójdę na dworzec, bo już czas mó/ minął. 

l tym, co dzisia.j o kilka łat młodsi, 
a przecież dzieli nas epoka cała, 
będę bezmiernie w tamtym dniu zazdrościł 
życia którego krew nie zabryzgała. 

„-··-~ 

' ' ' 

~_, ____ _... ___ ,_... _ __._ ________ , 

wata, za=a kobieciala. ' ł 
„Tak, ale w świetli<:y macie lł ł 

podnieść swoje kwaliiikacjc i ~ 
jak będzie zgłoszenie do gc>to- ~ 
wania, zwł.as= do d<>!nu z ł 
dziećmi, to żebyście wiedziały l. 

jak się zabrać do przy=ądza. -i ~ 
ma surówek, bo dziś każda pa- · 
ni tego wymaga" - wtrą::'Ja 9 
się zwabi0111a balasem urzęd- i 
niczka z pokoju zgłoszeń, pan- ł 
na Wanda. ·,· t 

. Pod stołem rumor. To o- ł J' ! 
krzylmięta za głupkowatą Po- ł " 
gorzelina ściągnęła ze .stolu ka-i Młodziet hinduska przygotowała si11 b. starannie ~ 
wałek chleba i schowała sie do V S.wlatowego Festiwalu Młodzieży I Siu· 
pod stół, a przemądrzały .,li.: dentów w Warszawie. Odbyły się liczne kon-
zus" Soczalowa już raportuie kursy oraz eliminacje ogólnokrajowe. 
o tym panmie Wandzie, tarmo- Na zdjęciu u góry: fragment występów zespo-! 
sząc Pogorzelinę spod stołu z ~ łów młodzieżowych podczas eliminacji. 

kromk hl b 
r Fot. - CAP 

nies:ziczęsną ą c e a. ł 

Wresozcie koniec pokazu i ł 1.200 dziewcząt 1 chłopców zgrupowaąych na ł 
zerwały się wszelkie tamy przy obozie przygotowawczym w Warszawie. przy- 4 
zwoitości - każda kobieta do- ł gotowuje barwny korowód tańców polskich. z I 
staje miniaturową porcyjkę i którym wystąpi podcza~ uroczystości otwarcia ' 
surówek dziś przyrządzonych i Festiwalu na Stadionie Dziesięciolecia. , 
maluteńką pajdeczkę chleba Jeden z tańców korowodu - oberek w wyko-
na tektmowym talerzyku. Wy- naniu zespołu WDK • ł.ódż. ł 
ciągają się brudne lub niena- i <:; CAF - fot. Kubiaik ~ 
turalnie białe, sprane ręce, ko- ł 
biety pchają się do stołu, mne. ł 
je odpychają, rumor, zgiełk. ł ł 

~~- ' ' Skądże się wzięła wśród tłu- ł ł 
mu TQZ:Wścieczonych, przyzwy- ł ł 
czajonych do brutalnej walki ~ ł 
o byt - ta schludnie uczesana ł 
mloda kobieta. Ot dzieje daw- A ł 
ne, a wiecznie te same: będąc ~ ł 
uczennicą szóstej klasy poz.n- " ł 
la studenta, nieślubne dziecko, ł 
skamlal w rodzinie, wYPęcizc- ł ł 
na ze szkoły, domu, roradzona ł I 
i porzucona przez kochanlcl ł • 
bez środków do życia, bez i.a- ł ł 

hańbą :zmalazła się na margine ł 
dnego fachu, napiętnowana ! ~ 

sie życia - w tłumie k<>bi <.1: ~ 
bezrobotnych. A inna? Mąż p1- A :1 
jak przywiódł do nędzy ją i " 
całą rodzinę - ona wysiaduje ~ 1 
teraz w Biurze Pośrednictwa - ł 

· może jakaś posługa, może pra ~ 
nie, umycie okiem - nie urn;e i ł 
przecież nic wi.·ęcej nad prost'\ 6 
domową robote, była gospody- • 
nią u siebie, dziś na stare la- 1 
ta... i podnosi na mru e - bo i ' 
to ja byłam instruktorką -· • 
wyżarte od łez oczy. Historia · 
jej i setki i tysiące jej podob- ' 
nych, to dno nędzy wars:zra.w- ł ł 
~~~~! ' wrześniowej. Wietnamski zespół pleśni I tańca, kto'ry wvst~p1 ł 

Byla to moja pierwsza w ży- ~ z bogatym programem na Festiwalu warszawskim. ł 

ciu prawdziwa posada, smut..-ia ------------------------- Fot. - CAF ł i beznadziejna. Wstydziłam się, _______ .._ .-.-. ' 

że zarabiam i mam co jeść. Przed Ale ukończenie 3-letniego 
Seminarium Nauczycielek Go­
spodarstwa po 6 klasach szko­
ły ogólmoksztalcącej stawiało premierą 
kres możliwościom dalsze~o 
ksztalcenia. Upośledzenie dy­
plomu szkoły zawodowej wo­
bec wyższości matury ogólnc­
ksztakące.i stawiało na.s, absol­
wenŁ1ti szkól zawodowych wo­
bec zamkniętej bramy do stu­
diów wyższych, a po._oadę brało 
się jaka wpadła w ręce. 

„Nauczyciela tańca" 

OKRES DRUGI 

P rzyszla wojna i skończyła 
się wojna. Znilmęły bima 
pośrednictwa pracy, zniknę 

ły upośledrone przez los, wy­
czekujące na byle jaką pracę 
b2zrobotne. niewykwalifikowa­
ne kobiety. Losv nasze polą­
czyly się znowu. One otrzyma 
ły pracę zarobkową, szkolenie 
zawodowe, równouprawnienie, 
ich dzieci szkolnictwo średme 
i wyższe, drogę otwartą do 
awansu społecznego. 

Dla mnie to o czym marzy­
lam. stało się faktem, chociaż 
pierwsza młodość minęła, a si­
wy włos srebrzyć się zaczął tu 
j ówdzie w czarnych włosach. 

Dnda 23.Xl. 1945 r. ukaz.al się 
dekret o organizacji szkolnl­
ctwa w okresie przejściowym 
uprawniający absolwentki 3-let 
niego S eminarium Nauczycielek 
Gospodarstwa do stfldiowania \ 
w charakterze „studerrta zwv­
czajnego". Szkolnictwo zawo­
dowe zostało zrównane z ogól­
nok~ztalcącym. Znikły ślepe 
ulice studiów zagradzających 
d!'o.!!<> do WYŻSzego szczebla 
wiedzy. Ukończyłam 2 fakul­
tety. stoję WQbec perspektv­
wy uzyskania kallldydatury, a 
sarna dyplomuję i wypuszczam 
w świat młodą kadrę ekono­
mistów Pol.ski Ludowej. Pa­
trzę na nich i myślę czę~to. 
jakże ułatwione mają zadanie. 
o il eż szyb('iej żyją od !las 
kończąc ~tudia w 21, 22 roku 
życia, a bezrobocie i ślepe uli­
ce szkolnictwa należą do cie­
niów przeszłości. 

Teatr~e JPou;szechnqlD 
„Celem prawdziwej kome­

dii jest odtwarzanie, działa· 
nia ludzi I malowanie oby· 
czajów te!lo wieku, w ktÓ· 
rym żyli", 

Lope de Vega. 
(„Nowa sztuka pisania ko 

medil"l. , 

Czy w „Nauczycielu tań 
ców" (El maestro de 

. danzar) spełnia pi-
sarz to założenie, które sam 
twórczości dramaturgicznej 
narzuca? Przecież zacytowa­
ne przez nas zdanie to nic 
innego jak warunek, by sztu 
ka sceniczna umiejscowiona 
była akcją w konkretnym 
czasie, czy epoce, by dzia­
łanie bohaterów warunko­
wał specyficzny dla danej 
epoki i niepowtarzalny układ 
życia społecznego. Z miejsca 
musimy zgodzić się na jedno, 
że takie wymagania może so­
bie stawiać tylko pisarz reali 
sta. 

A teraz przenieśmy się do 
Hiszpanii tego okresu, w któ 
rym żył i tworzył Lope de 
Vega. Nie po to, by dać tu 
jakiś szeroki rys społeczno­
obyczajowy. Bez pobieżnego 
szkicu ówczesnych stosunków 
nie uda nam się jednak od­
powiedzieć na postawione na 
wstępie pytanie. 
Życie Lope de Vegi przypada 

na okres panowania w Hiszpanii 
trzech Filipów - II. III i IV. W 
Europie po soborze trydenckim 
podnosi się fala kontrrewolucji, 
a Hiszpania staje się jej głów­
nym narzędziem. Tutal przeciet 
największe triumfy święciła In· 
kwizvcja, to w warunkach zblu­
rokratyzowaneqo absolutyzmu 
królewskiego I wszechwładzy kle 
ru dławiona bvła każda swobod· 
nlelsza mvśl. Zbvtek dwom kr6 

lewskie!lo i wielkie fortuny gran 
dów hiszpańskich coraz jaskra· 
wiej kontrastowały z upadkiem 
qospodarczvm krajµ. Napływają. 
ce z kolonu duże ilości złota I 
srebra powodowały drotyznę, 
Hisi.pania wyludniała się, pod· 
upadało rolnictwo. Często spo· 
tykało sle Hiszpanów. wzbo!Jaco 
nvch w krajach zamorskich i 
trwoniących oo powrocie do kra 
fu swoie fortuny Po szosach I 
dro!lach włóczyły się bandy zło­
czyńców i nierobów. Nędza sta 
wała sie nie tylko udziałem 
chłopstwa. ale i drobnej szlach· 
ty. 

Zubożały i hidalgo, pokrywa 
jący płaszczem - przez któ­
ry nierzadko wiatr przewie­
wał - łatane pantalony, bro 
nił się przed zrównaniem z 
niższymi stanami jedynie wy 
sokim poczuciem goclw1ści 
własnej, dochodzącym do 
przeczulenia na punkcie ho­
noru. Wagę przywiązywaną 
do honoru ma!llifestował więc 
na każdym kroku, przy -lada 
okazji dobywając szpady z 
pochwy. I wprawdzie hidalgo 
utrzymywał, · że w zasadzie 
jest równy królowi, tylko ma 
od niego mniej pieniędzy. to 
przecież właśnie ów brak pie 
niędzy przyczyniał się do 
powstawania przepaści mię­
dzy ubogim szlachcicem, a 
możnymi rodami artystokra­
tycznymi. 

Te faktycznie istniejeice 
różnice społeczne w 
łonie samej szlachty 

przy jednoczesnej pozornej 
równości prowadziły do wie­
lu konfliktów. Oto hidalgo, 
przemierzając kraj w pogo­
ni za karierą, nie wahał się 
obdarzvć- uczuciem bo2atej 

szlachcianki, śpiewał nocą 
i;>od balkonem ukochanej se­
renady przy dźwiękach gita­
ry, bywało, że zdobywał 'l\;za 
jemność. O zgodzie rodzi­
ców na małżeństwo córki z 
biednym przybłędą trudno 
było jednak na ogół marzyć. 
Zakochany snuł więc sieć i:l­
trygi, szukał sojuszników, 
przesyłał pokryjomu liściki, 

umawiał się na schadzki, 
a wreszcie nie cofał się na­
wet przed porwaniem kocl:ian 
ki, w nadziei, że rodzice jej 
postawieni wobec faktu do­
konanego zgodzą się na mał­
żeństwo. 

Kobieta - szlachcianka, a także 
1 bogatsza mieszczka, żyje w 
w tym czasie w zamknięciu. Jej 
twierdzą I więzieniem zarazem 
jest najpierw dom rodzinny, a 
potem dom męża. 
Toć nie pozwala nam natura 
Swobodnie fruwać tu i tam, 
Więc tylko mąż pozostał nam 
Lub klasztor ... 

- mówi w I akcie „Nauczyciela 
tańców" Felicjana. W tym polo 
żeniu kobieta, która jednocześnie 
od!lrywa w życiu mężczyzn rolę 
coraz znaczniejszą. stale się. 
przedmiotem tęsknych west­
chnień I natchnieniem dla poe­
tyckich strof, przyczynia się ró­
wnież do teąo, iż życie w Hlszpa 
nil teąo czasu - przy gorącym 
temperamencie południowców -
stale sie bujne I kolorowe. peł­
ne przy!lód, awantur i pojedyn· 
kÓW. I 

I właśnie soczysty obraz 
takiego życia szlachty hisz­
pańskiej znajdujemy w 
„Nauczycielu tańców", jak 
zresztą i w wielu innych ko­
mediach obyczajowych Lope 
de Vegi, które określa się ja-

(Da]..,-zy ciaJ? na str. 4i) 

l .... 



„Nauczyciel 
tańca" 

Rośliny tworzą epoki. .. Strzeżcie • • 
się ognia.~. 

(DokońC""..enie z~ str. 3) 
ko „komedie płaszcza i szt>a­
dy" (oomedias de capa y spa­
da). Młody szlachcic Aldema­
ro zakochuje się w córce 
możnego rodu. Próżno prze­
strzega go kuzyn Ricaredo: 

Wydawać się to maże dziwne, a.le były czasy, gdy 
losy całych stuleci zależne były w dużym stopniu od„. 
jakiejś rośliny. 

Kukurydza jest ba·rdziej 
wszechstronna od buraków i 
ziemniaków. Stawia na wyż­
S?Y'lll poziomie całą gos.podar 
kę, a zatem i nasze życie. Na 
początek chcemy, aby stwo­
rzyła „bazę paszową", czyli 
dała zielonkę, kiszonkę i :>:lar 
no inwentarzowi gospodar­
skiemu. Z tego my będziemy 
mieć więcej mleka, mięsa, 
tłuszczu, jaj, wełny, skór it.p. 

o czasach odle{Jlych, o sio, dwieście lat, zwykło •ię I 
mawiać w porównaniu z ostatnim wiekiem podępu, to „„.l)yly 
to czasy kic,dy wróble w ostrogach chodziły, a bramy na IJU• 
ziki zan;na.no"„. Prawda przecież \est, że wsio były drewnia-
ne I wiP,kszo~ć nawet miasteczek polskkh, jeśli nie w całoś-

Czy zapomniałeś, 
.. mój kochany, 
Ze ojciec twój jest 

zrujnowany 
I że wasz zamek to ruiny„. 
Twój ród jest wprawdzie 

znamienity 
Lecz jesteś bardzo biedny„. 

I t&k konfliikt z.arysowuje się 
od razu na wstępie. 

Pnvczvnv leao są obiektywne. 
Różnice majątkowe - tak duże, 
ze Aldemaro nie myśli nawet le­
qalną drorrą ubieqać się o pięk· 
ną Florellę, lecz l,!.cieka się z 
miejsca do podstępu: wkrada się 
do domu ukochanej, udając na­
uczvciela tańca. W walce o u­
kochaną. jaką rO'l'j}oc.zyna, wszyst 
ko jest zrazu przedw niemu. Nie 
śmie nawet jawnie konkurować 
z innym młod2lieńcmn Vanda­
lino, również ubiegającym się o 
wzqlędy Florelli. Vandalino jest 
boqaty, wiec Alrlemairo mO/Że mu 
Przeciwstawić tylko spry·t i zręcz 
ność. O. na tej ostatniej mu nie 
zbywa! W jakże do-skonalv spo 
sób wvwiązuje się z roli nauczy­
ciela tańca. Zna tańców całą 
furę: menuet, sarabandę, bolero, 
tacan tellę i wiei<> inn vch, których 
nazwy już nalIII dziś n~ewlele mó­
wią. 

Intryqa oodjeta p~z Aldema­
ro w porozumieniu z odwzajem· 
niającą jego ucz11Cia Florelli) 
ściera się z inną intryqa, której 
autorkę jest ie zamężna siostra 
FeliciBJła, szukająca przyqody mi 
losnei z Vandalinem. Również 
ten konflikt tkwi korzewiami w 
ówczesnych obyc~a,jach, krępuią­
cvch kobietę, skazujących ia wy 
tocznie na towarzy>stwo męża, 
który w tvch warunkach łatwo 
s•aje się znienawidZ<Jnym tyra­
nem. 

Lope de Vega w·spaniale 
oddaje ducha czasu w 
wartkiej, pełnej napięcia, 
wręcz sensacyjnej akcji. Raz 
po raz pobrzękują szpady 
Co chwila beztroskiej pozdt­
nie komedii grozi przeksztal 
cenie w dramat. Na tle taj­
nych wyznań miłosnych, 
ctźwięcznych serenad, , !<Cha­
d zek w ogrodzie, z mistrz.o­
stwem maluje autor ludzkie 
charaktery, zaplątane \V 
zdradną sieć społeczno-oby­
czajowych więzów. W tym 
właśnie tkwi aktualny sens 
komedii dla dzisiejszego wi­
dza, który wprowadwny w 
koiorowy świat intrygi i 
przygód może jednocześnie 
wydawać oceny moralne, I 
śledzić. jak w ramach okres 
!onych epoką kszfałtuje : ~ 
wewnętrzne życie ludzkie. 

„Nauczyciel tańców" koń­
czy się szczęśliwie. Ojciec 
Florelli Alberigo w obawie 
przed skompromitowaniem 
obu córek zdumiewajaco 
łatwo wyraża zgodę na po­
łączenie się Florelli i Alde­
mara. Wiemy jednak, że ca­
łość mogła znaleźć inne roz­
wiązanie, że tylko zbieg przy 
padków pozwolił ubogiemu 
Aldemaro zdobyć rękę po·­
sażnej szlachcianki. Cz•rż 
więc nie możemy z czysty;r, 
sumieniem odpowiedz1e<': 
twierdząco na postawione 
przez nas na początku pyta­
nie? 

W. ORŁOWSKI 

T
aką rośliną np. jest ba­
wełna. Przez nią pro­
wadzono wojny, pod­

boje całych kontynentów. 
Dla ni€j, dla jej uprawy {spe 
cjaJn.ie na południ,i.1 Amery­
ki Płn.) porywano Murzy­
nów z Afryki i innych lądów, 
haindllowaino nimi, już jalko 
niewolni!k.ami. na wielką 
skalę. Przez wiele lat - mo 
nqpol na ten ha.n<lel, zresztą 
za.stmeżony międzynarodo­

Wł'Tn ~kładem - miała An­
glia. 

Bawełna, a raczej zmech<lnlzo­
wanle jej przeróbki z puchu na 
nici i tkaniny. przyczyniło się 

w dużei mierze do wywołania ol 
brzymlch przemian społecznych: 

do zapoczątkowania przemysłu, 

do powstan1a nowoczesne! klasy 
robotniczej - w An!llll, Francji, 
Niemczech, w Ameryce, w ca­
łym świecie. 

Drugą taką rośliną, która 
równie potężnie zaciążyła 
na światem, była hevea bra­
siliensis - czyli drzewo kau 
czukowe. 

Sok tego drzewa, ro<lzaj ży 
wicy - kauczuk - doprowa 
dził n ieprawdopodobnie szyb 
ko do rozwoju przemysłu mo 
tW"y7.acyjnego. Wszystko co 
jedzie - nie po szynach -
wyma.g.a kół ogumionych. 
Samochody, autobusy, s.&•mo 
loty, traktory, moiocykle, 
rowery i nawet wozy konne 
- wszystko to „żąda" gumy, 
czy1i ka!uczuku. 

Bez niego nie byłoby mowy 
o rozwoju innego olbrzymiego 
przemysłu, lub powiedzmy 
szerzej - dorobku elektro­
technicimego. Każdy kabel; 
elektryczny, telef010icziny, ra 
diowy i kaidy irnly, który 
ma pr.-zewod.zić prąd, musi 
być ogumiony. Guma, czyli 
kauczuk, wchodzi omal w 
każdą dzie<lzinę na<Szego ży­
da. 

Był czas, ie ten, kto by stał 

si11 właścicielem całel bawełny 

a I kauczuku na świecie, śmiało 
mógłby sięgać po władz41 na lru· 
li ziemskie!. A te An!J]la 110· 
starała się o to, by natwlęcej 

bawełny I kauczuku przechodzi· 
Io przez jej ręce, więc przę'L pa­
rę stuleci - jeśli nie w pełni 

panowała nad światem, to w 
każdym razie była najwiękuą w 
świecie potęgą. 

Ale znala.nla się potęga in­
nego rodzaju - mocniejsza. 
od kaid-ego z 'państw. Jest 
nią nal\lka. Stworzyła ona 
sztu<:zne włókna i sztuczną 
gumę. Nikt nie gardm su­
rowcami naturalnymi, ale też 
nikt nie może już dzięki ist­
nie!!liJu surow<:a sztucznego 
n.a.raucać swej woli innym. 

* "' * 

l nne roślilny, mniej burz­
liwie, ale nie mniej sku-. 

teczmie wply-wały na 
dzieje i postęp ludzkości. 

Ziemni.a.ki, przywiezione 
przez Kolumba z Ameryki 

W tym tygodniu Obserwujemy .•. 
W okresie od 20 d-0 26 lipca 

każdego wiecz-Ol'U obsenvuje­
~Y sierp Ks!ężyca, znajdujący 
się z praweJ strony jeg<1 tar­
cey. Sierp ten z dnia n.a dzień 
grubieje, a światło popielate 
pozostałej części tarczy stop­
niowo zanika (P<l'ZOl'llie - w 
kontraście li. jasnym sierpem). 
Księżyc przeehOO.zi od nowiu 
d<1 pierwszej kwadey i św:ieei 
wieczora,irii z dnia. na i:b;ień· co­
raz dłużej. 

W okresie od 25 d<1 30 lipca 
zjawiają się nieliczne „gwiaz­
dy spadające" z roju Akwa­
ryd. Mettmry -te pneplatają siP. 
z rojami poprzednio podanymi 
(łąc:z:nie z Perseidami), dając 
WsllÓlnie, na tl.e n<tcnego nieba, 
ślady w wielu różnych kierun­
kach. 

Dnia. 26 Hpca o god:lli·nie 16 h 
59 m przypada pierwsza kwa­
dra Księżyea, który w tej fa­
zie świeci od południa d<> pół­
nocy. Dnia 24 lipca Ziiemia prze­

chodZi przez CJ.rbitę meteorów 
oznaczoną liezbą . roku <1Pisa.nia W nooy 27-28 lipca na pra-wo 
roju - 1764. a. następnego dnia powyżej Księżyca świe6i Sa­
przez orbiłę innych D)etoorów turn. 
oznaczonych znakiem 1919 v. Wieczorem dnia. 28 lipca, na 
W tym okresie obserwujemy lewo imniiej Księżyca. świeci 
tzw. „gwia2ldy spadające", bę- Antares, a po upływie doby ta 
!la,ce śladami palącego się w sam.a, .ia.snocz0rwona gwiaz­
atmosferze metooiru. da., będzie świecić dnia 29 lip-
Powyżej Księżyca, wczesnym ca nieco na praw<> poniżej ta.r­

wierwrem dn·i.ą. 25 li;pea., świe- czy Księżyca.. 
Ili Kłos Panny, a dalej na le- Dnia 29 lipca obserwujemy 
wo od nich znajduje się Sa- jeszcze itme meteory z roju 1 
tum. Jota Pegazyd, 1 
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Płd., zmieniały oblicze Euro­
py {.a potem Ameryki Płn.) 
stosunkowo bardw wolno. 
Najpierw były luksusowym 
smakołyki-em na królewskich 
dworach His7JPanii, Francji, 
Anglii itd. Potem powoli 
prze.stawaiły być preysma­
kiem, aż stały się „chlebem 
powszednim" wszystkich. Od 
króla - do żehrarka. W koń 
cu sta·ły się pod.staiwową i 
l}ajtańszą strawą, dost.iwną 
dla biedaków. 

Ale równocześnie ziemniaki 
dały podwaliny wielu gałęziom 

przemysłu. Zamleniont! w spiry­
tus. krochmal, syrup itp. otwie­
rały możliwości tworzenia wielu 
nowych, a niezbędnych produk­
tów (m. in. ledwablu sztucznego). 
Bez nich, bez krochmalu I spiry­
tusu, wiele 1a'brvk śwlata nie 
mo11łoby nigdy powstać. 

* ... * 

B ardzo długo, nawet tzw. 
świat cywilizowany -

· musiał obywać się bez 
cukru. Cukier z trzciny cu­
krowej, byl: - w krajach 
gdzie on.a nie rosła - luksu­
sem. Zamykano go też - jak 
złoito lub biQ:ute11ię w 
srebrne culdernice, n.a żelaz­
ne kluczyki. 

Miód, pracowicie zbierany 
przez pszczoły - musi.a~ za­
stQPOWaĆ słodycz nied.9stęp­
nej trzciny. 

Ale przyszła - talk mało 
romantyczna r-oślina., jak ~u­
rak. Niemiec'ki chemik, 
Ma.rggraf, wykrył w buraku 
cukier. A jego uczeń, Achard. 
zbudorwał. pierw.szą na świe­
cie C'Ukrowni.ę w 1801 r„ w 
Sunern na Sląsku. Przera­
bi.a.ła ona 35 kw~nt. bu-raków 
na dobę. Dzisiejsze cukrow 
nie w tym samym C'Zla.Siie 

przerabiają około 1.000 racy 
więcej. 

°Kiedy burak przywędTował do 
Polski, !uż jako „cukrowy", za:. 
wieral zaledwie 5-8 proc. cukru. 
Dziś ma przeciętnie l'l' do 20 
proc. cukru, a doch.odzi do 25 i 
wyiej. Kiedy w 1888 r. na kon­
ferencji międzynarodow~t ,.. 
Brukseli po1lawano za rekord 
810 kwint. z ha, w czym było 
80 kwint. cukru, uważano I.en 
zbiór za nieprześcigniony. Ale 
tuż w 1933 r. z plonu 160 kwint. 
z ha bUJ"aków cukrowych uzy­
skano 125 kwint. cukru. A do­
tvchczasowy światowy rekord 
zbioru buraka cukrowego, zdo­
byty przez Siemiona Utepberg\e­
nowa z kołchozu im. Lenina w 
Kaiachstanie, wynos! 1.410 kwint. 
korzeni z ha, z czeqo dobyto 
2.10-250 kwint. cukru. 

Trzcina cukrowa daje przecięt­
nie dwa razy tyle cukru co bu­
rak!. ale nie wyciska się z niej 
wiele więcei, niż 200 kwlot. cu­
kru z ha. Przed wojną produk­
cja cukru z bu~aków c~krowy_c~. 
mimo .. ~e jest droższa 1 trudme1· 
sza niz 1. trzciny, wynosiła 5'1 
proc. ogólnej światowe! prodttk· 
ci! cukru. 

Ziemniaki panują u nas od 
prawie 200 lat. Buraki cukro 
we zjawiły się ponad 100 lat 
temu. Cukier buraków zastę 
powano miodem. A czym za­
stępowaliśmy ziemniaki? -,­
Głównie kaszami i to takimi, 
które dziś stają się coraz 
rzadsze. Były to więc kasze 
z prosa, z gryki i różne inne 
z ziarna zboźowego. Dziś -
życie bez ziemniaków wYda­
je nam się bardzo trudne. 

* * * 

ci, to w z11acznej mierze w drzewie budowana była.- Stąd nie. , 
trudn-0 o liczne potary. a co za tym Idzie, rosło zuboża. 
nie wsi I mlaGt. Po i;byt prymitywnych środkach ochrony 
przed potanm1 (siekiera, wiadro, dn1.1:1\ i przy starych spMo- t 
bach oświetlania Izb czv komnat - nie można si ii bylo spo­
dziewać szybkiej poprawy ua łeµ3ze w tel dziedzinie. 

Potem rozszerzymy krilQ" na· 
szych żądań. a i sama knkury­
dza nas w nie wciągnie. Bo ku­
kurydza oddana w ręce przemy­
słu dale to có bura.li: I z!„mnlak 
razem wzięte: daje spirytus, 
cukier i krochmal. Qpró·~t teiio 
papier, lekarstwa. ~urnwiec do 
wyrobu sztucznych wlóklcn, mas 
plastycznych i wielu. wielu In­
nych rzeczy. „Epoka kukury­
dziana" nadejdzie więc szybko 
I iapmviada sie bardzo bogato. 

Wiek dziewięlnas,ty przyniósł . 
w te i mierze znac-Lny po­
stęp Zniknęły w nim roman­
tvcz.ne postacie strażników miej 
skich i wieiskich - zawodzą· 
cvch po nor.ach trwożliwym qło· 
sem: „.„strreżcie się o-gnial 
Strze.żcie się o-i:rni-a-a.„". Na­
stał cz.a5 ''(ożony·ch beczek i si­
kawek. 

O tvm \ak przyqotowywało się 
SPOlec-zeństwo Polski cen1ralnej 

do przvsz!ej ochrony p-pożaro-

kowvch drwa przy kominkach 
piecach nie znajdowały się, szcze 
uótniei zaś. aby slomv bllsko 
mletsc tych, 11dzie sle palić 
zwykło, nie składano. 1ub kc­

nopl w plecach i budynkach nie 
sunono. Gdyby h::!inl regu!ar· 
nie wyderać kominów zaniedba· 
Il donieść onych ekonomom (na 
wsi) czy burmistrzom lW mieś· 
cie), a szynkarze ridyhy potrzeb­
nej od om1ia oslrożnoki nis 
zachowywi.11.„ pociągnąć owych 
vierWSZi! razą do zap!acenla 
sztrafu zł cz\ery I usunąć od 
~Jut.by, za drugą zaś razą sztraly 
nodwolć. klóro rewiZ(}lOm za ich 

dozór pnezna<.!za się„." • 
„.„Najwięksu• zil3 uwaqe zwre­

cać bedzle Imć Pan (Intendent) 
czv llislłrz µrowr,ntowy w czasie 
bytności swojel po dworach i fa­
brykach naszych. na berpleczeń­
stwo ot\ ognia, napom!naj~c dy· 
spm:ytora, aby wnelką na ten 
prr.y11adek zachował ostrożność, 
parobkom, pastuchom, stróżom 
lub któremukolwiek służącemu 
\11lka lmr'liąccmu zaka1.y wal cbo­
d„enla z nią pon1iędzy budyn- · 
kl słoma nanelnlone, lub tet o­
kryte; sam dy8pmylor c-,ęsto w 
nocy wstawał i ognie na kuch­
niach lub korninach będące, ga· 
s!ć kazal I nalrroorniej przyp;id­
ku 011niowegQ przestrzegał. Na 
hm koniec powinny bp) w po­
rsotowh1 I wyst.arcT.afącei lh;zbie 
ha);.i ielainP i beczki zaw5ze wo 
dn rrnnełnionr,, cze<Jo !eśllbv do­
l.tri n Io byfo nosornwlać I poro­
bić ka'.J.ni.: winni.„". 

Wzbran!;:mo p~lenla tytonln 

Na pamiętnej naradzie ku­
kurydzianej w październilm 
1954 r. w Warszawie jeden z 
dyskutantów powiedział, że 
kukurydza może dać począ­
tek nowej epoce w rolnictwie 
naszego kraju. Vl podsumov.-a 
niu dyskusji minister rol­
nictwa Pszczółkowski tak 
uzupełnił .iei:ro słowa: „l'r:\g­
nę -podkreśllń, że t-poki ina­
czej powsta„ją w Pul!i!ce Lu­
dowej, ni:i w Pril11ce hurżna.­
zv.ino-obsza.rniczcj. R6:inicl!. 
pole~a nie tvll;:o w treści, ale 
dotyc'7.v fa.kie cwMu. s;r,ybkoś 
ci, z .i:J.k~ :1:t\ebod:r.~ przemia­

,ny. W warunka.ch P!)lski J ... u 
doweJ chcemy. ahy te nowe 
,.epoki", przez które rozumie 
my przechodzenie do cor;:n 
wyższych, w-ydajniejszych 
form i:-owoda.rowani:i„ rodri­
ły st<r. i na.stępowały po snbic 
szybko". 

zw1a~•cza w 1~sach. w okresach 
wej n.a początku XIX wieltu, posuchy: .„,,Pilnować z najwlęk-
niech poświadczą podane tu ni- s~ą bacznościv. na palących w Je-
żei przykła.dy zapjsane w sta· sie fajl-J i te w porze letniej 
rych k&lęgach: chwvtać i dostawiać nądcy„. Pa 

„.„Ostrożność od <>!JDla każ- lenia w. lesie n\e dopuszczać, 
demu najmocniej zalecać potrze- krzesiwa i tp. p;iltto prze!\mlota 
ba i aby kominy przez leśnych nbierai':.„" nak.azywano rótnyin 
łoradxladko.wie kominlartl'l, co oiicjallstom 1 strażnikom. 

ini . .J. GUMOWSKA 
tydzień wymiatane i c1.yszczone 
bywały, a zaś w domac_h_s_z_vn_-_________ z_._K_o_N_I_CK_I 

JAN 
HUSZCJA Trzy książki 
W 

gTudniu ub. roku. w 'l\e mu było znaleźć się 'ID cie· Jego opowieść „Ja.strza,b 
jednej z bibliotek n.a niu. Zda.rza się tak częściej, contra Goląlrek" (wyd. „Czy­
Bał'utach miałem po- niż to nam się wydaje. telnik.", 1955) pok.a.zuje ;';ar-

gadankę o książkach: co czy- Choć żuł w czasach stosun- łoc.zność wyzyskiwaczy, wyni.sz 
tać? J a.k. czytać? k.O'Wo ni.e~byt odległych, prze- czan ie każdego, kogo niedola 

Poga.da.nk.a udała. się, gdyż cież je.go biografia zawiera du z nimi zetknie. Dużo żywo za· 
spełnHa swoją skromną rotę: że luki: może dlatego, iż pę· rysowanych postaci i typów. 
wywołała. póttoTa.godzinną dy dzil życie dość samotnicze? urozmaicone tło akeji, staTo-
skusję, co nie tak znowuż czę· Jego utwCYry cz.J:sto wynika- świecki - na dzi.siejsze po· 
sto się zdaTZa. ;ą z pasji satyrycznej. jęcia sposób opowiadania 
Pamiętam głos pewnego do'.. Lubi opisywać ak.tO'l'ów (pięk stanowią przyjemną lekturę. 

świadczonego czutelnika. Po· na, liryczna ·nowela „w dTo- Posl1~guje się Cech przejrzy­
w·iedzial m in. iz czasem, dze"), zna i·zemieśl.nilców ·. „0 .. stq symbotikq,, nazwiskami 
gdy jest zmęczony µ-racą, nie hotników, pasja sa.tyrycrn.a. t.o znac.::ąrymi: Jastrząb to 
szuka w ksiqżce ani szczegół· warzyszy jego opowieściom 0 lichwiarz Golabek to bezrad­
nej dydaktyki; ani nadzwyczaj „wiadca.ch opinii publicznpj", ny, zram~Laty . były oficja li.· 
nej wiedzy o świecie, ale vo czyli 0 dziennikarzach, O-P•'. sta nieżyjącego hrabiego. Go· 
pTostu - aodziwego odpo<'Z'!Jn wieściom 0 pseudorobotniczvch fo.bel< i jego rndzina - poarq,-
ku. działaczach. żeni w marzen;.ach o cud"?e i 

Nie wiem JUZ, co mu wtedy Znakomita nowela „Posn.r.l''. vrzecież, ale ja.kh11 własl'!.ei, 
na to odpowiedziałem, w każ- w któTej uboga narzeczon.i za dwors/Giej przeszłoki - .,.e;;rP­
dym bądź razie dzisiaj tę sfor- zgo<lq, narzeczbnego-k.elnera 1entują świat niezdolny do ży­
mułowaną pTzez niego potrze- zbiera posag, wykorzystit.10,c cia. 
b~ książki, dającej odpoczy- bez skrupółów i m01·alnego 
nek, u.jąłbym inaczej. Dobra wstrząsu swoją u.rodę - nie· 
ksi.qżka„ gdy jest„ żywo nai1i-- wątpliwie da si.ę bez jaki2j7w1 
sana, nie nuży, choć na pewno wiek dla 1iaszego a.utarg_ pn~li!· 
zawiera swoistą dydcik.t1Jkę . sady porównać z ni„który­
Nie demonstruje swojej wyż- mi opowiadaniami Maupas­
szości. nad czytelnikiem, choć sa.ntq... 
mu. daje pewną il.ość wiedz11 o * ~ * 
świecie i Ludziach. Jest cie· s vatopluk Cech (1846-1908) 
kawa i wciągająca, choć pozor jest jednym z czoło-u:;ich 
nie mało skomplikowana. kl.a.syków czeslde.i hte-

Niedawno - szukając uciecz ratury dziewiętno.stowieczni.>j. 
ki pTzed upa.ro.mi, zniechęcony Co tu duż0 gadać: wciąż za 
tradycyjnym u. nas od kilku maio znamy literatiirę na­
lat brakiem lemoniady szych pobratymców, Czechów 
przeczytalem trzy takie kstąż- i Słowaków! Oni 'IUl.SZC! z>1ajr1 
ki, które spełni.aja, moim zdaT w sposób bez P!J?'Ównania do· 
niem to, co przed chwilą P<J- kladniejszy. Za mało u 1'1CLS 

wiedziałem. Spelnio.ją rzecz przeldadów. 

* * 
}\ J ie wiem kim jest B. M 
j '\f Dł1~ar;is~e11•>ki, . a.nto• 

ksiqzki ,.Z ww,trem po 
swiecie" (Z'l'IOWU „\-V1JdOU)nir· 
two l itcrarkie". 1955), <::l'.any 
także jako pisarz dla mlodzie­
i:.JJ. 

Z tego jednalc zbioru opo, 
wiadań - wspomnień i paw:d 
jasno w11nika. iż jest cztowi11-
kiem. w sfar,~zum u1i.eku, kforu 
dv.żo. c::-a,sem d qJb a nie z •x.1tts 
nej chęci. po iiwiecie w~cfro­
wał. z nie.icrlneoo pieca ciir:w 
jadał. buwał na. wo?ie ; rY•d 
wozem, niejedne drzwi r,o 
lcisnęły. 

P rawódopodobnie za jasna, każda po swo1emu.. Jesteśmy nieco oczytani w 
10-15 lat będziemy Chci.albym te książki po- Rzezaczu. w Pu.iman.owej. Nie 
stawiać podobne py- krótce ewentuainum ich czy- którzu znaja słowackiego Fio-

tania, ale dotyczące kukury- telnikom za.pTeze-n.tować. tra Jilemnicky, a?<!skiego Aloj 
dzy. - A czymże żywiliście K Takowskie „Wydawnictwo zerJO JiTacka, którego ntukę 

Czvta się ieao k.siqżl\.g bez 
trudu, :: niel'łribTr.q,r11, aż dn k,,fi. 
ca dek.awości•1, c/loć cza~em.. nie 
bez pretensji pod adresP.'rr> 
autora. Pretensje te dotyrcza, 
formy niektór11ch onowiad.01\, 
ta.kich ia.k np. . .ww~ suto; i 
owca cala". Autm· nievotT:::eb· 
nie je „obiektywi.zuje". nada· 
jąc mu niezri?cznie formę opo­
wiada.Tria. wlaściu.'.gza byłaby 
foJya.ś rP.!i:tcia w pierwnej r, .~o­
bi.e. relacja - wspomn.ie ... :e. 

wasz inwentarz, czym zastę- literackie" wydalo d·uży ,,Latarn.i-0." ma w swoim Te-
powaliście kukurydzę? I wte tD'm ·nowel, szkiców i pertuarze TeatT Nowy. D•;.ż11m 
dy już sami będziemy się dzi opowiadań Zygmunta Niedź· powodzeniem cieszy sir. u nas 
w1c, że tak ją z początku wieckiego· pod dobTze dobra· ,.Miasteczko na. dłoni" Jctn..-i 
iekceważ.yliśmy. nym tytulem ,,PToszę o glos!": Drdy, airtoTa .,J.gTa.•zek. z cJ.;a. 

Bo wprowadzenie. kukury..: Dlaczego tytul jednego ze błem", stanowirr.cvch 'W swoim 
dzy d() naszej gospodarki to szkiców, nadany ca<ej ksią,żce czasie Jeden z wielki.eh sukce­
początek nowej epoki w n"-- nazwa!~m dobrze (1obranym? sów inBcen.izatorslcich ; re:y­
szym rolnictwie. Tak jqk A dlatego, że Zygmunt Ni,e- .•eTskich Leona Schi.Uera no, 
ziemniaki i buraki znaczyły dźwiecki (1865-1918) jest od scenie naszego Teatru im. efo- Tak więc te trzy, jakże po 
przełomy· w życiu gospod::ir- dość dawna pisarzem zupel- racza, oraz wielki snkces aktoT bieżnie omówione tu kshtki . 
czym naszego kraju, tak te- nie zapomnianym i pro.~i o pa- ski Stanislawa Łapińskiego. dostarczyły mi w ostat'nch 
raz zaczyna taki przełcr:n mięć, gdyż na to zaslugu.ie, Dosyć jednak tej wuliczan- czasach - kciżda z innych pn· 
wprowadza<! kukurydza. Z Wydał niejedną powi.e)ć i ki! wodów lektmy dobrej i aoc1""' 
produkcji roślinnej pozwaln 

1 

mnóstu;o nawel. Ten kTakow- Cech byt z za.wadu praw- polecenia,, M•13lę, że ów cz)1'i;l 
nam przej§~ na V11yższv szcze sko.palicujski ptsarz mtał nikłem. u:or1w;ial poezję, pisal l nile z dysku.~ji w ti;.ottote~r. 
bel i?:ospod;irczy - do pro-- okres swojego powo<łzenia, a poematy. w p-rozie b11ł wyraź-, gd:iby te krinżki poznal, prz·11· 
dukcji zwierzęcej. I potem, jeszcze za życia, sqdzo lnie satyryk.iem. zn.a.Łby mi raicję. 
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Pnedsta.wiamy d~ś PrO'!ity 
estetycrny komplat plażOwy t 

i;oftry lub kretonu. Sukienka. >:a. 
pina.na., ma.rszcrona od boków 
prze11 cały tył, POSiada Ol'ygina.1-
ny k'.lłnlcrz, który tTio-ony za.ra-

1 
~em rękawki. Kieszenie są u­
mieszCZIJllle w bonnych szwaeh 
I za.zua.czone patką tej sam<'j 
szerokości oo stebnowanie na 
kołnlen;u. Kostiwn wykona.ny z 
tej samej tkaniny, bez rami~czek 
(b. pra.ktycz.ne przy opalaniu 
5iC), składa się z dwóch części 

t~. z rna.iteczek i nakła.dirnej 
na!i ca.li)Ści. Spódnlcz:.ka. lekko 
rMSttrzona. Kostium za.pinany 
Jest w bocznym sl!';wle, góra U\­
końC'l'.mia wywinir.tą pliską . Po 
U!l~lliU mi.Idy tylko ŻYC<IYĆ du­
zej ilośd słonew;nych dni. 

M inna była w biodrach 
szeroka, w pasie cien 

. ka, w ramionach po­
średnia. Katt0n weroki jak 
dąb. Piąstka Minny była 
maleńka jak czyżyk, w rę­
ka~iczce KaiITO!'la mogło s1ę 
pomieści<': kilka pa•r odnóży. 

Minna miała oczęta jaK 
dwa świeżo rozkwitłe chabry 
i czółko maiła wianuszkiem 
z stokrotek, Karron nosił 
sześćdziesiąty numer kołnie­
rzyka, głowę osłaniał żelaz­
nym szyszakiem, na nogach 
zaś nosił kowane obuwie, 
którego numer nie był mnie.i 
szy t1iż - czterdzieści ~ie­
dem. 

On zajeżdżał na śmierć 
ciężkie fryzyjskie rumaki, 
zwijał siekiery w trąbkę, 
przybijał gwoździe gołYmi 
rękami, ona przędła kosz1.tl­
ki z cienkiej nici paje:czej. 

Karron · kładł na oble ło­
patki najprzedniejszych st­
łaczy, a między nimi sławet­
nego Lugrida, który przegry 
zał srebrne talerze jak kron:• 
ki chleba, ona zaś kładła 
Karrona. 

To drugie było tajemnicą 
Minny, najpiękniejszej z 
Cleveloth, to pierwsze ta­
jemnicą Karrona, najsilniej­
szego z najsilniejszych. 

I mówi się dalej: 
Ą żył w Ikardii stajeru1y, 

który ujmującego był wej­
rzenia i bardzo wdzięcznej 
był postury. 

-------------------RYSZARD Kacyki . 
BRUDZYtiłSKI 

W dziewiczych J'US.Z:CZadi. Afryki 
Rzqdzq. się ;eszcze ~. 

1 jak dochodzq. M:! shu:łt.t1 
Cltcq, b11 im pa.dać na brzuchy 

z «1.11ki kacvka. i n~ba 
Z oddani.Mn lizać (IO tneb4, 

! 

Ten kładł wszystkich na 
rękę i on pod karczmą oglo 
sił, że Archipellagia córka 
wioskowego kiełbaśnik..a, jest 
najpiękniejsza w całej para­
fii; a gdy Karron zaprzeczył, 
stajenny położył go jak W1e­
cheć słomy ; rozkochał Minn~ 
i wziął z nią ślub za in­
dultem. 

Powiada 0Jc1ec Marduvius, 
świeć Panie nad jego duszą, 
że citery dni i cztery r.oce 
trwał uścisk ślicznej Min11y. 
Powiada ojciec Mardm.·lus, 
sława niech żywi jego imię. 
że siedem dni, siedem m ;e­
~ięcy płakał jak bóbr Kar­
ron. 

I już sześcioro niemowląt 
ssało pierś pięknej M!nny. a 
jeszcze Karron błyszcz<>ł 
okiem zapienionego wołu. 

I mówi się dalej, mÓ'W"i się. 
przyłóżcie swe dłonie do 
uszu. 

I był czas, kiedy do Kar· 
rona przyjechało dwunasti.1 

szwagrów Minny; z nimi sio 
stry oraz babka, która t~ 
była sil.na. 

Goście zjedli dwanaście 
wołów, zabijali razem z bab­
ką, która wyciskała sok z 
m.okrej gałęzi, bydło uderze­
niami pięści, lecz Karron 
podnosił konie na karku, po· 
konał babkE:-siłaczkę. wy-
ciskał sok z gałęzi. suchej, 
rozdusił jak muchę tego ru­
dego Patryka, któremu jesz~ 

cze w czyśćcu włosy rosły na 
piętach. 

I wówczas dwanaście sió;;tr 
rzuciło mu dwanaście poca­
łunków, a najczerwieńszy 
siootra Kloe, której mąż 
Lotris zginął z rąk silnego 
Lugr.ida. 

I odjechali w dół do 
Cleveloth, tak byli silni i 
zręczni, po drodze przeska­
kiwali pnez siebie wrtlz z: 
końmi. tak zręcz11.i i silni. 
lecio: gdy strącili szys.zak z 
gło-wy babki, ta rzekła; , Już 
do~yć na dzi<Siaj tych :!:ar­
t&w". 

I mówi siE:, mówi się jesi:­
cze; mężowie, wyjmijcie 2 
ust swoje fajki: 

Bo dosyć na dzisiaj 
tych tartów, 

gdy ~zystko skończyło rię: 
Mężowie, cóż to za smutek, 
że mamy dwie dziurki 

w no5ie?! 
Dwie dz~urkl tylko w nosie. 
dlatego w oczach lz:y? 

Nie smućcie się, 
będzie lep'ej, 

gdy mieć będziecie trzy! 

Z irla?tdzkiego przelo.iy? z 
n-Ogi na nogę Z. F. 

ft. l)?Zvqotowaneqo do druku 
tomu huruoresek 1 ~atvr pt. „Nie 
jesteśmy workami siana"). 

Ntgdv me mówić mu M!, 
Bo włamie kacyk ta.k eh.ce. 

Dod reda.Jte,t" R.. Mlałk«>wskłeso 
KRZYŻOWKA 

' ' 

Bo każdy ka.cyk ma ~ei.• 
I Lepie; widzi na ne2t1ei.e. 

I każdy zna. się M ntuee, 
Ja.k gd11b11 t-o było W. C. ' 

I każdy wzorem ;est mody 
KLęka.jcie za.tem "'41'0dv/ 
I każdy wie co się 11Qd.rl, 
Jeśli mu to nie za.azkodzf.. 

T każdy pępki.em jes-t świata,, 
Wok.ół kt61'ego świat ta;ta.. 
1 k!l.żdy chwali stve nq.d11 
I 11.ieomybie ma sąd.11. 

Swwem - rorkwita Afryktt. 
D~ięki mqd1ości ka.cyka.. 

* * 
Mówia dociekań wyl!.iki, 
Ze i u n.a.s sq. kCLCYki. 

Choć wa.m si.ę zdadza to 81t1/ -
Znam niejednego, a wy? 

~~ 
!:ft ~tówtd z 
leweJ .._y: 

Poziomo: 1. One 
wo likiaste, 5. W 
mitologii greckiej 

nocnych, syn Tyt.a- 1..,._1•1..-.•11--J1•.....J i 
bóg wiatrów pół­

na i Jutrzenki. 6. 
Najmujący mi-=sz­
kanie. 7. Jama w płucach, po-

:
ł wstała skutklem choroby płuc. 
ł Pionowo: 1. Linka elektryczna. 

2. MU.steczko w woj, łódzkim 
nad rzeką Moszc~f'!Tlieą. 3. Ciąg„ 

ł nik. 4. Otwory nosowe. 
ł Zna.o:i&nle wyrazów krzyzówkl 
ł 11 prawej stffny: 

kład, 
mi. 

umowa między państwa-

* • • 
Wśród osób, które nadeślą pra 

widłowe rozwią.zarua powyż­
szych krzyżówek, rozlesujemy 
5 wartościowych nagród kslątko­
wycb. Rorwiazania prosimy nad­
syłać w terminie tygodniowym 
pod adresem: Red11.kcja .,Lód~­
kiego Expressu l1ustrowaneg{)", 
Lódi 1, ul. Piotrkowska. 96, z do­
plsldem na. kopercie „Ro.zrywki 
mn;vslqwe". 

* * * 
Rozwiązanie za.dań z dn. 3. 

'I l Pn:r:lomo: 1. Prz.erwa miE"dzv 
I aktami podczas przedstawienia. 
ł 5. Podwyżsrona ~ęśc' Podłogi; 
ł miejsce koncertantów. 6. Wzo­
ł rzysto ułożona podłoga k.le-Qit.O­
.ł wa. 7. Poręczyciel. Pionowo: I. 
" Najwytszy sąd ~ecki w Ate­
# [ nach starożytnych. 2. Gryka. 3. 
I Rozbiór, rozkład na części. 4. U­

~,~~~~~~~~,,~~~~~~~~~~~·~ 
VII. br. 

t. Knyźówka.. Poziomo: 1. Lep, 

PR OBA 

W czasie oroce:.u o 
zatrucie w Dortmu•tt.I 
s11d;i:la. nro!(nrator I 
obrońca mu~leli •pril~ 
bować po łYku kA.w~' 
w kłórP.f ro<1w~u-zn110 
3 pigułki rl<"i'S<'OlH' 
K~~tko PDtem w~w~r" 
tne~ D<>C'>:ułl sic \31( 
zmee~11I. te rornrawe 
tr"Tl!b!f b,-!o 01H:-?;~t' '1" 
dnfl\ ft&\łt'T)OP:?"O. ~1u! 
chnał ~nr2.wd:rlr. e?'V 
k&w& 1IM'e11 !ło1:i.11lf' 
do oJ"J nl11ułl'ł< moc­
no zmienia ~mak. 

!!iPOSńl\ 

1 eden r d "'"'.1\rta.mel'I• 
łów ministerstwa wo.f· 
n:v w tTSA ,,..,,dał o­
kólnik w wl1'111 •el­
fr;i 11h lv,loery „~•1>mnl~­
~ 1>.n „rr~,v to 
s~t a. ('Ąmmun l•t" 
r.r„1r wv\r ... ~ kmnu„i-

den z lfłów1'.veh ~11~0-
bów wykrycia komu­
n Istów okólnik zwr~­
e11. uwa.ęe na ich wła;­
i-hv~~ć cze~te!l'p u h'· 
wania „nlezwy~ll"!\"'' w 
dnwnll'lwle cOOllien­
n;vm" głowa n o k ó j 
Ś \V i ;L t 0 W V, 

NIEBJ'.:'7.FIFCZNf; 
l.AWKI 

Nowo.foreki~ tt~d· 
9lebiorstwa a11tobusn­
..,.e oo~t~.nowił:v no­
krvć ławki w 11utob:1· 
ui:-b :r: powl'otfl~ ma­
•Pn•taml z łk'lnln <:WY­
kl:vr'h 11a.ml111t u~a­
nvcb w młl'd~"l''""~·I" 
~JIPlllalnyr1' 1„•kf'Vc „ 
n:vlonu, ir'l'kaza,f"' •lt. 
7.f' nr" 1>hv-c11.,.m po­
W~70r'1nvm Uł:vw~.„fl! 
I!!> ,11,.;,.h rri:tt„1'lałńw • 
n"'"''U, ł'l'"PV crwpft..,,.... 
nvm "iltrnrmvwał!IU 
;i,•1ł„hu11u \vielr kobiot 
•pada nA r.lemie. 

NOWt'.LA 

11losz1miJ&: „Powie1kl"-
11lsarz pnrsle wam ctd· 
'l'<'l'<:-tnif 1:war„ntową.11iP 
orv'flna.111& nowelę. · w 
której ilecenłmlawoa 
bl'dome Mhatercm luh 
bohaterka, Pro.szt: o 
n1dl!d11,nlt t·rłlecia. h>· 
rtonrsu i Jedneiro :ło­
larą.". 

HANDEL 

Nieiawno 'lldanvto 
Ili!. te .łedf"n le ,lat­
kdw hole11der$k!r.r. 
llr11ewfóz;ł i Rotterda­
mu 3 ty!, W!1 we!!la <fo 
Andił. no e:r:ym powró­
cił ?. 3 t:vs. ton wl'c-l"' 
a.nrlelskleiro do ffl). 
t.a.ndil. 

METODA 

ClO' rinalnv !ł1>0<iÓ b 

•vym ~znita.lu n& oo­
dr,ia.le rhlr•Jritic:r;n.vni. 
relem prey.irzenla ~il!' 
7. biegom 1'l'l!Y nasta.­
wianiu i:łamanych ko· 
ici. 

ZJtOZUMIELT 

VV :ll'lin:rm „ nowo­
J.orsklch ldllbow nor­
n.vrh kilildclZ'o wieczo-
1'1) świer.i tl"lnmfv śpie 
wa.czka n11.zwhklem 
l>o!'Ąthv f,&mour. Tri 
D<łt1i•~1n numerimt 
.il'~f ~l\iPWll·n& k~tde•(I) 
wlt>t1roru uiMr.111{a nt 
..l\fote~z m.I wcn·,tko 
11krR.~ć . 1„n -wsta,w oni 
•erce". Wid<M"tt>iP ~ło-. 
wa te uorumł~11" ~bvt 
dO~fowniP, Jdyl; Jflł• 
netl'o w!ei-?Ol'U śnlewa­
cdc11. olcr~.d1inna. ro<>ta­
ł" d0"1:r:rzeh'1e w two­
jej rarderobie, 

UPRZEJMOSe 

Nieda.1.V11o ąne.d 
,..leięl,1 w """"" "''ł'itt· 
cił wsz,.,.,tklm l'OOlu­
łv.,, ~c-h<e 11l11.cńwke1'!1 
11?.„wa.niP w słAI 1111-
k•ch g łnt"""c11.1)b1»ł „,..„ w list11.c1' \TIY!l:l'l~­
nvoh na l!il'wri11.tri jak 
~~i·•...,,,.......o;""";'°";łii'.!',~KO łn-

QU. Jak nznaMM'lfl w 
~1,A1~ ikn n.r>ą"ł'l"'nle 

4. Par. 7. Atom. 9. Kora. 10. S'l­
la. 11. Alas. 12. Poranek. 14. AlJa. 
15. Taboret. 19. Zebu. 20. Ep<is. 
22. Atut. 23. Kino. 24. Dal. 25. 
Rak. Pionowo: 1. Las. 2. Etap. 
3. Polo. 4. Pole. 5. Arak. R. Ra;, 
6. l\farabut. 9. Kanarek. 13. Ab.1. 
15. Teta. 16. Abul. 17. Eptr. 13. 
1.'ona. 19: Zad. 21. Sok. 

Kwadra.t m&giczny: 1. Spazm. 
2. Pedał. 3. Adela. 4. Zalew. 5. 
Mława. 

Nagrody książkowe wylosowa­
li: 1. Krystyna Kulińo;ka. Lńdi.. 
Zamenhof<i l"f; 2. Jadwiga Ko­
robczuk. Lódź 22. Chalubu'iskll'­
go l; 3. Stanisław Pałusr.ny, 
Lódź, Zielnna 16; 4. F.rlrnund So­
lecki. Lódt, Obrońców -Stalin­
s:radu 47 m. 45; 5. Kazimi·~rz 
Guranowski, Lódi, Narutowit.z.a 
40 m. 20. 
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! <a ><:: ~ 
W dzień ślubu ł 

~ 
Wielbłąd, gdy do ołtarza powiódł ukochaną ~ 

i i kapłan rzekł: „Małżonka życie twe upiększy", ~ ! rozumował: - Dwa garby plecom mym nadano, ; 
~ a teraz Un' przybędzie chyba garb największy„. ~ 

i O „bohaterstwie" ~ 
I „TY pasiesz się z krowami, gdy ja na arerµe ł 
! walczę z toreadorem„." - ~ 
ł byk byka przedrzeźniał. 1 
; Tamten odparł z pokorą: „Smierć walecznych ' 

~~ ~~~­" choć u szczytu twej sławy stoi również - r 

rzeźnia". 

~ ' ~ Podwó/na korzysć ~ 
: Wilk spotkał starą owcę. mizerną przybłędę. ~ 
~ Wstrzymał krok 1 rozważał: 1 

i ~ ! ! ~..,.. ~1' ! 
r ~f ''' .P. . i 
: ł 
; „Na gest się zdobędę! . ł 
ł Nie zjem jej, bo po pierwsze chuda i koścista, l 
ł a po drugie - przekonam świ'łt, żem altruista!" 

i Wygórowane żądanie 1 

~ ~ ; Brytan pojmał zająca w ogrodzie, za chatą. „ 
ł „Miej odwagę się przyznać, ; 
ł żeś k~pustę kradł tu!" i 
ii „To za wiele! - rzekł szarak, ; 

zębami szczękając. - .,. 
Jak okazać odwagę, skorom tylko zając?" ; 

I i 
; Pies - biurokrata : 
P Burek, stróż gospodarstwa, na bydJ ęta ~zczekał: ł 
t „Jak wynika z obliczeń Zarzf1du G.S., ł 
' zalegacie z dostawą dwustu litrów mleka„." ł 
: „Co to ciebie obchodzi?" ~ 
ł „W służbie jestem pies!." I 

----·--------·--------------...._ 
WARCABY 

pod redl\kcJa Konst&otego Wróblewskiego 

Tempo I Jego :rnaczenie. W również białe, gdyż wówcz;i& 
rrze warcabowej każdy z i:tra~ mogą wywierać silny nacisk 11a 
iących stara sie iak najszybcl-:1 pozycje czarnych. Widzimy 
ro~inac' swoje bierki i jedno- wi~c. że walka koncPntruie sir: 
czesmP uprzedzić oartncra w wokół pun..1.;tu c5. Tok gry jest 
prowadze-ruu swoich planów. następujący: 
Z kolei puechvnik dąży do o- 1) a3--bl e7-d6 (nie można 
balenia tych planów. Skutkiem l u. a7-b6 2. f4-i:l>! Mx f6 ::;_ 
;:zego n~ warcabnicy powst'łh b4--c5 b6xd4 4. c:Jx'l7 z wyhl'a­
takie ostre i powikłane pozy;i 0

, ną. Obecnie po 1.. e7- d6 czarne 
w których' tempo odll(rywa po- ?fożą: 2 ... a7-b6 i 3„. d~7 
ważną role. Jest ono ważne dla lub 3„. b6--c5 z wygram•, ~le 
rozwoju sil bojowych. białe uprzedz.qą zamiary czu-

R.ozpatrzmy przvkład na dii!- nych 1 one kontrolują punkt 
~am.ie nr I (rut'h białych). Bia c5). 2. M-tS! d6xM :i. h2-~'ł 
le za ; ęly dominujące pole f4 1 bS-ri 4. a3xc5. Dzięki przeJ~­
oo mocno odbiło sie na pałożP- riowej ofierze bi erki udało ;, e 
mu sił czarnych. W tym ukla· białym w<"ześ!11e.1 zw.•„l;idnąć pe 
dz.ie bierk;i czarni! pa p'.1lu li~ Iem c5. Obecrne partia czarnyci1 
<l:;iJeko od.,,rwala sii; od <rlówni>j "'St na przegra n in np.: 4... c7-

dfl 5. v5xf'' rl8-·f6 6. d'?-e3 
a.1-bS 7. c3--d4 "1-r.:! (n;ijlep­
sza obrona) 8. fhh2! bfl-c5 (ruc 
nie daje 8... f6-g5 9. d4--c5 
b6xd1 Hl. e3xc5 g5-f4 11. t:l-;z3 
f4-e3 12. g3--H e3xg5 13. h2-:Z3l 
li. d4xb6 a5:x-::'7 (zakońC''.'-E'me w.v 
ma'{a dokładnej i;:ry) 10. r3-~ł' 
ri~d6 11, h2~g3 d6-e5 12. dt­
c5 f6-g5 13. c7-d6? e5-c7 U. 
f2-e3 z opozycją dla bialvch. 

.... .,..., ............ .....,"""" ......... , ......... ft&....,..,~ 
bazy cz;:irnvch i nie bierze all"• 
t:vw-n<"~o ud z111lu w w:r;e. Dlat<?­
;io czarni' d" ż.ą do o"·ladnif"cla 
p<:>la c5, 're ~ame zamiary mai:) 

Z tes;o nrzyklacJu oceniamy 
wyraźnie mac-,;ente temp;< w 
procAsle i:iry. Wyi:;rać tempo to 
;:naczy o jeden ruch wczesmei 
rozwinąć sW<!ja biE!t'kę. 

Rozwa±m.v drur::1 pl'.'zykład: 
hiałe a3. b4. c3. "3. f2. h4, cr.ar­
ne a7. h6. d6, e~. f6. h6. Białe 
powztdy niutępui;irą kombina­
qę: J. e3- f4 ei>XP1 z. b4-a5 
elxb4 3. a.~xg7! h6 tli il. a3>;rr. 
' b1a.lf' zdoby!v temPo 1„„ f8-g7 
3. h4-g5 z wygrana. C'oskon3Jy 
t.Jrzyklad ilustru.i11cy maczl'mie 
tempa. 

A teraz przypuśćmy, że w o­
~t;1tnim pierwotnYJ11 prr.:vkla­
d~.!e bierka a7 stoi na bS. F'olo­
tenie sil mało slę z.m1P.niło. i'lle 
ta sama kombinacja przyw:e­
cizlr bisle do Pl"T.""irran•j np.: 
1. e3-f4'! e5xel 2. b4-a5 ehM 
3. dxl{7 h6xf8 4. 113xc5 a teraz 
od,t'rotnie ~ czarni' ;rdobywa1ri 
tempo ł.„ b8-e7 5. M-as f8-
e7 6. g5-b6 e7~f6 I biale prze-
grywają. 

~'"' rl'l<:ó!-rllo; m:> 73 
?~".try ..,,„ .. 1tl"iin'llf l'P­

nil' ·form \VVkr,·wania 
k„"!'11$rf'k k<><1111ni•tv"11:• 
n:veh "' armii. fl„•jo ; 
!~lrtwle" . J&f(o f P,-

w e.mH'Vl!:-'"'•i.•„; „,. 
zeclr .. 'tulS& !)a!t'"'" u„ 
kazał:y ..fe Mbt~lo & 

tła ~prawców w. O!Jd­
k'ńw dr1>1>n'\\o-veb '1111aJa· 
rłv Wfiłd7.I' hl'ab„twn 
Ol'van w ,Ąnalłl . 7ll.-
111la. 't m~n da •11 delilc­
""l!l'lt rl"•usronv zost!:le 
do DJ".'i&b,.-w•n ła „„..,1.17. 
fede"ll d:r:led 'v miejscf> 

łA nle obl'~ni11łe U"P­
du finansowero. 

- Ciekawa jestem, dlaczeqo te p.sy stale ldll za 'nami. T~ preyklad dobitnie wska· 
---- iruje nam Z!'laczenJe t"'mpa . 

• 



Na łódzkich ekranach 

,,MACLOVIA'' 
areydzielo 

"' 
operatora 

By Łódź mogła otrzymać wodę 
ludzie u· arzmili rzekę 

O d kilkunastu dni wy-
świetlany jest w Łodzi 

film produkcji meksykań­
ski.ej pt. „Mado11ia". Trudno 
powiedzieć, czy winien temu 
sezon letnio-urlopowy, czy 
też inne czynniki wchodzą tu 
w grę, faktem jednak jest, 
że film ten nie spotkal się z 
takim przyjęciem, jakie mu 
się należy. A przecież choć­
by sama oprawa plastyczna 
filmu. na.leży do rzędu tych, 
które na długi czas pozosta­
wiajq glębokie wrażenie. 

Autor zdjęć - Gabriel Fi­
gueroa jest w chwili obecnej 
największa, w tej dziedzinie 
znakomitością na świecie. 
Zbyt malo oglądaliśmy jego 
fiimótD, by m6c określić ezy 
w „Macłouii" mamy do czy­
nienia z pełnią jego talentu. 
Jeżeli nawet nie, to zdjęcia, 
które oglądamy w tym fil­
mie, daleko wyrastają ponad 
przeciętność i dostarczajq. wi 
lizawi glębokich przeżyć ar­
tystycznych. 
Cechą Figueroa jest to, że • 

z najzwyklejszych przedmio­
tów potrafi wydobyć piękno 
i malowniczość: w jego uję­
ciu sieć rybacka., ulica czy 
zwykla łódź na jeziorze, na­
bierają cech, jakie na płót­
nie potrafi oddać tylko .ma­
komity artysta-malarz. Oczy-

. wiście niemalą rolę odgrywa 
tu egzotyka tematu i środo­
wiska. 

Konfl.ikt zawarty w „Ma­
clmńi" jest uroczy, choć dość 
pTM~, a miłość Maclomi i 
Jose Marii mie;sccmi przy­
pomina na;piękniejsze opo­
wieści tego typu. Niezwykle 
cenna jest społeczna i anty­
rasistowska wymowa filmu, 
przybrana w tak artystyczne 
ksztalty, choć szkoda, że dzie 
je się to mie;scami. kosztem 
zwartości .opowieści. Szereg 
dłużyzn wykorzystuje Figue­
roo dla popisania się swym 
artyzmem. Odnosi się nawet 
wrażenie, że. właśnie dlatego 
one istniejq. 

J eśLi już mowa o zdjęciach, 
stwierdzić trzeba, że u nas, 
w kraju, poza zdjęciami Sta­
nislawa Wahla do ,,Opowie­
ści atiantyckiej" niewiele ma 
my przykładów osiągnięć w 
tej dziedzinie. Czyżby więc 
s~rawa braku talentu? Raczej 
nie. Nie ulega bowiem wqt­
pliwości, że w szeregach na­
szych filmowców jest wielu 
utalentowanych operatorów. 
Prędzej będzie to wina braku 
odpowiedniego wyposażenia 
technicznego, a chyba naj­
więcej malych możliwości 
twórczego · wypowiedzenia się. 

Trudno wymagać od na­
szych operatorów większych 
osiqgn.ięć, jeśli po okresie pra 
cy nad jalGimś filmem nastę­
puje długi czas przymusowe­
go przestoju. 

Dopó7'i więc ta sprawa nie 
zostanie u nas należycie roz­
wiązttna, trudno jest spodzie 
wać się w najbliższym cza­
sie poważniejszych osiągnięć 
na tym polu. 

I Z. J. KOZ. 

Premiera sztuki 
o Mickiewiczu 
Już we czwartek, dnia 28 lip­

ca br. odbędzie się w Państwo­
wym Teatrze im. St. Jaracza pre 
miera nowej sztuki AleksaJIJ.dra 
Maliszewskiego pt. „Ballady i 
ro111a:nse''. 

T ysiąc wagonów 20-tono­
wych wiozło ciężkie 2-

tonowe rury, setki wagonów 
zajętych było w tym samym 
czasie transportem cementu i 
cegieł, setki ludzi zorganizo­
wanych w brygady pracowa­
ło nad zadaniem, które 
przejdzie niewątpliwie do hi­
storii. · W historii tej będzie 
mowa o Lodzi i o rurociągu 
i o tym, jak w trudzie wiel­
kiego wysiłku robotnicze 
miasto otrzymało wodę. 

Trzeba wiedzieć, że inwe­
stycje wodne, jak choćby ta 
inw~tycja, znana jako wo­
dociąg Pilica-Lódź, są inwe­
stycjami mało opłacalnymi. 
Można powiedzieć śmiało, że 
ta największa inwestycja Lo­
dzi w okresie 6-latki, zamor­
tyzuje się dopiero w ciągu 

najbliższych ... 50 lat. Pomyśl­
my więc: czy znalazłby się 

przed wojną kiedykolwiek 
taki finansista, który ze­
chciałby pakować „ciężkie" 
miliony w interes, który 
pierwsze, niewielkie dochody 
przyniesie dopiero po 50 la­
tach? 

Takiego finansisty nie było, 
nie było też u nas ustroju, 
który lekką ręką pozwoliłby 

sobie na wydanie wielu 
milionów złotych na wodo­
ciągi i rurociągi. Nic dziwnego 
więc, że największe nasze 
zaniedbania w dziedzinie u­
rządzeń bytowych i komu­
nalnych pochodzą wiaśnie z 
okresu przedwojennego, kie­
dy w programach budowy i 
rozbudowy, o człowieku i je­
go potrzebach zupełnie nie 
myślano. 

„Ballady I romainse" - t.o sztu * * * 
ka o młodym Adamie Mickiewi- Przed l'laml jest rzeka. Na 
czu, którą Teatr im. st. Jaracza jej brzegu zabudowania hali 
przygotowuje w związku z Ro- pomp wody rzecznej. Przed 
kiem Mickiewiczowskim w Pol- halą - wysoki betonowy jaz. 
sce. Zobaczymy w niej Miclóe- Bieli się w szczerym polu 
wicza w majątku Wei-eszczaków, mała ogrągła budowla. Mie­
w Tuhanowiczach u boku uko- ści się w niej studnia, która 
chainej Maryli, 2X>baczymy go w dostarczy wody gruntowej. 
WiLnie w gronie przyjaciół, filo- Po co ta studnia, gdy wybu­
ma!f:ów i filaret&w. P=my tra dowano tamę, gdy już nie­
ci Maryli, hrabiego Puttkamera, 
Marszalirową Wereszczakową, długo pompy zaczną ssać 
Za:na, Czeomta, Rukiewicza, Str wodę i przesyłać Lodzi? 
pullrowską, nawet s.łyn.ną d<>kto- Kierownik budowy hali 
rową Kowalską z Kowna... Zo- pomp, Chrzanowski, wyjaś-

- To było jeszcze w maju 
1953 roku. Brygadzista Waw­
rzyniec Majsak miał wtedy 
do wykonania szczególne za­
darue. Ot'J, by można było 
rozpocząć właściwą pracę 
przy budowie tamy na rzece 
1 pozostałych urządzeń 
trzeba było najpierw przesu­
nąć koryto rzeki. 
Właśnie Majsak ze swymi 

ludźrru prowadził tamtej 
wiosny Pilicę do nowego ko­
ryta przesuniętego o jakieś 
600 metrów dalej. Dopiero 
wtedy można było przystąpić 
do wbijania pali w dno rzeki. 
Potężne kafary waliły w 
drzewo, rzeka buntowała się, 
rwała ludziom z rąk robotę, 

HALO. CENTROGAL! 
Nasz czytelnik a wasz klient 

opisuje nam na „bitych 4 stro 
nach" formatu kancelaryjnego 
swoje perypetie, związane z re 
klamacją w sprawie rowerku 
na 3 kółkach. Ob. Eligiusz Cy­
wiński, zam. przy ul. Kilińskie 
go 131 czeka już szereg tygod­
ni, rozmawiał wielokrotni~ z 
pracownikami waszej instytu­
cji, jak dotąd - bez skutku. 
Jakoś nie kwapicie się z wysla 
niem rowerku do producemitów­
brakorobów w Częstochowie i 
narażacie klientów na straty. 
Wiadomo nam skąd inąd, że re 
werki z Częstochowy powodu­
ją 2lrlac:zn1ie więcej reklamacJi. 
Tym bardziej stanowcr.e po­
winno być wasze stanowisko 
wobec brakorobów z Częstocho 
wy. Oczekujemy szybkiego za 
latwienia tej sprawy. .(1584) 

DRUGA REKLAMACJA 

baczymy, jak mlodzieńcze po- nia sprawę tej „niepotrzeb­
ezje Mickiewicza, jego ballady i nej" zdawałoby się, studni: 

D D 
• ck MHD romanse, przemaJWiały oo serc - Woda z Pilicy będzie 

Om Zie a prostych lud7li.- miała w różnym czasie różną 
„Ballady i romanse" reżysero- temperaturę. Studnia dostar-

dotyczy pant.om domowych, nc; 
szących szumną nazwę „cało­
roczne na akórze" a nadaja­
cych się do wyrzucenia już po 
'! tygodniach... Zgłasza rekla­
mację ob. Hanna Ciszak, zam. 
w Qz,orkowie pąy uL Obroń­
c&w Stalingradu 23, wyrażając 
jednocześnie zdziwienie, że Cen 
trala Skórzana w Lodzi przy 
uL Limanowskiego 166 milc7.y 
jak grób, zamiast odpowie­
dzieć na list reklamacyjny, wy 
słany przez \'.)OSZkodowa.uą 
klientkę. Jeszc:ze raz przypo­
minamy, że instytucje handlu 
uspolecznioneg'° zobowiązane 
są w należyty sposób załatwiać 
reklamacje kliootów. Sprawę 
tę regulują odpowiednie zarzą 
dzenia MHW. (1257p, 1601p) 

otrzymał wal Lean Lu=eiwsk.i w opra- czy wody zimnej, która zmie­
wie plastymnej Ewy Soboltowej. szana z wodą płynącą do ru-

nowe Zabawki• W roli Adama Mickiewicza zo- rociągu przyczyni się do u­
baczymy Jerzego Walczaka, Ma- trzymania jej w odpowied­

Dla nasz;vch naJ"rnłodszych i rylę grają: Bożena Darłak i Zo- niej temperaturze „stałej". 
.„ fia Perczyńska. W roli Weresz- Ale są i inne sprawy do 

ich rodziców mamy m1łą no- czakowej wystąpi Leokadia Pi- wyjaśnienia. Przede wszyst- Z 
winę. Do Domu D7J1ecka MHD laxska, jej dwóch synów grają: kim sprawa samej rzeki. 

„Bohater 

··• -n...o.-'--"-a 1 nad___.' Roman Stankiewicz i Emil Ka-
przy Ul1. rrVUUJlll!l\. """""-11 Przecież, by Lódź można by-

romansu'' 
"--~....i- ba ek rewicz, hrabiego Puttkamera -

nlJWY ... ~=I'"""• m w · Konrad Laszewski. w rolach fi- lo połączyć arterią wodną z 
Są do nabycia importowane lomatów wbaczymy: Zana - rzeką, trzeba było rzekę naj­

z NRD kuchenki elektryczne Czesława Przybyłę, Czeczota - pierw ujarzmić. 
w cenie od 120 do 170 zł, dre- JerzegQ Szpunara i .Rukiewic7..a * * * 
zynki po 35 zł, ksylofony po - Zbigniewa Józefowic.za. Karo- Opowiadano ml owego 

Mimo upałów publicznO\ŚĆ lódz 
ka. chętnie um;ęszcza na operet­
kę O. Straussa. „Bohater z ro­
ma.nsu", którą wysta.w!a gościn: 
nie w sali Estrady SatyryczneJ 
zespół artysli>ów pod ldenmkicm 

55 zł orarL ~""otki po 15 zł. linę Kowalską gra Maria Ko- dnia wiele o ludziach z magi-
&LL=--<L zierska, Teklunię - Hanna Bro- · l · ' · · · · db · · 

Na&-0~-.... taikże oryginalne „ __ „_ strali wodneJ, a e naiczęsc1eJ Przedstawienia. o ywaJą &h~ 
'='=J ~hocka-Winczewska, """"''"""ę --, · k t h kt• ~...o-·1enn1·e do ko11ca miesiąca. 

T. Wołowskiego. 

kolejkii elektry=e w ceniie Zofia Molicka i Sikorę _ Zbig- padały nazw1s a yc , orzy „.......,. 
· 1 l' •·ą Poc~~tek o gooz. 19.15. 700 zł. Kolejik.i te są wyposa- rn~i;ew:_~S:!k~o:wro~~ń~s~ki~· ·;,_ _____ ..:,_;w:;:a~c:;;z~y~1,.:z;_:r_:z:;e.:;"":;,· ______ ,;;..;~.-..;;.;..-_.;.. _______ , 

żone w stacje itp urządzenia. " 
W Domu Dziecka MHD 

można także otrzymać piłki 
importowane w cenie od 25 do 
45 zł oraz pi.łlki krajowe, któ­
rych oena waha s.ię od 9 do 
40 zł. 
Nowością są zabawiki gu­

mowo-dmuchane (25 zł) i plu­
~ZOWQ-dmuchane (30 zł) -
żółwie, zają-ce, wielbłądy itp. 

(Kr.) 

Komunikat Łódzkiego 
Klubu TPP-R 

w poniedziałek, 25 lipca o 
godz. 10 w sali imprezowej Klu­
bu TPP-R przy ul. Narutowicza 
28 odbędzie się Plenum Zarządu 
Wojewódzkiego Towarzystwa 
Przyjaźni Polsko-Radzieckiej z 
udziałem przewodniczących iw­
mi sj i rewizyjnych i prezydiów 
zarządów powiatowych i miej­
skich. 

Omówione bedą zadarua 
TPP-R w województwie w związ 
ku z nadchodzącym Miesiącem 
Po.głębienia Przyjaźni Polsko : 
Radzieckiej i V Krajowym Zjaz­
dem TPP-R. Referat o za<l~­
ni ach TPP-R wygłosi przewod- ; 
niczący Zarządu Wojewódzkiego I 
TPP-R Czesław Pabisiak. 

Na zakończenie obrad bogata 
C'Zęść artysty=a z udziałem ar- I 
tystów Opery i Teatru im. Ja­
racza. Wstęp za zapi:oszeniarnL 

w 
z wracamy się w 

sprawie placów 
przy ul. A. Struga i 
Ląkowej oraz ul. Hu­
tora i A. Struga.. 

O tych placach mó­
wiło się przed wybora­
mi do rad narod.awych. 
Mieszkańcy bardzo ży­
czyli sobie zużytkowa­
nia ich w charakterze 
ogródków jordanow­
sldch. A tymczasem 
dyrekcja fabryki szpu­
lek, mieszczącej sic na 
przeciwko. urządziła 
sobie na jednym z pla­
ców skład miału wę­
glowego (na placu 
przy ul. Butora i Stru 
ga). 

W sprawie drugjego 
placu przewodniczący 
kom. domowego przv 
ul. Żeligowskiego 47 
napisał pismo do DRN 
Polesie o za.gospoda1"0-
wanie placu zgodnie z 
życzeniami ludności. W 
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Żale krerowcv 
P racujP. kilka lat w 

przedsiębiocstwie 
transportowym Przem. 
Gastronomicznego .iako. 
kierowca samochodo­
wy i z tego tyt.uht 
mam duży żal do Ko­
misji Drogowej i Kom-

placów 
marcu br. otrzymaliś­
my odpowiedź, że nic 
nie można na. tym ula 
cu robić, ponieważ 
będzie prostowana u­
lica A. Struga. 

Dalszy los placu b.vł 
n.a.stepujący: w poło­
wie kwietnia robotnicy 
nakopali swro doł­
ków, w n'astepnvch 
dniaeh inni przyjecha.li 
orać i w ciągu 2 dni 
dwóch ludzi i dwa. ko­
nie zaOil"aly plac razem 
z dołka.mi. Na.stepnie 
bronowano, a wem 
zbiera.no kam.lenie. 

Pra-0e te przerwano 
w połowie, kamienie 
na. drugie.i połowi.e !ł'­
żą do dziś, nic się na 
placu nie robi. Dzieci 
nie mogą grać w pilkc 
i nic nie wskazuje na 
to. żeby ulice pl'OSto­
wa.no, natomiast wszy­
stlro wskazuje na to. 
że popełniono tu nie­
dbalstwo ze szk.OO!\ 

dla okolicznych mie<>z­
kańców. 

Kom. Domowy. 
Żeligowskiego ł7. 

W sprawie placów 
pisaliśmy już n1'ejed­
nokro1.ni e. Apelowaliś­
my do inicjatywy spQ­
łecznej mieszkańców, 
aby organizowall phc 
zabaw dla dzieci. 

Z listu powyższego 
W)'Illlka, że ini<:iatywa 
jest. tylko Dzielmioowa 
Rada Narodowa Pole­
sie jej nie docenia. 
Nie możina dQPuścić 
d>O takiego stanu. żeby 
place leżąc'e wśród do­
rnów mieszkalnych 
przeznaczane były na 
składy miału węglo­
wego itp. Place tego 
rodzaju mają być pr2'e 
zna.czane na skwerki. 
zieleńce, ogródki jor­
danowskie i place za­
t:aw. 

(1555) 

panii Ruchu MO. 
Przywożę towar d.o 

zakładów gastT'Onom1-
cznych. W bramie wóz 
mi sie nie mieści, na. 
jezdni nie moge sta­
wać. Musze wil)c sta­
wać jednym k~em n_a 
chodniku. by odbył się 
wyładunek .iak naj­
sprawniej. 

Koliduje to ,jednak 1! 
przepisami dro-gowynn 
i kilkakrotnie byłem 
już karany. Jeżeli sta­
~ę 500 m od zakta.clu. 
to wszystko .1est w J?O­
rządku, ale rob-{}tnicy 
muszą nosić tak da.le­
ko towar i mają do 
mnie żal. Często mu­
szę sie narażać na ~­
place:J.ie kar:v, ale rue 
mogę patrzeć. .iak lu­
dzie dżwiga.ią ponad 3 
tony z takiej odległo­
ści. 
Zwracałem się .Jut w 

te.i sprawie do dvrek­
cji i do radv za.klado­
wej, ale nikt mi nie 
pomói;t. 

T. Pakulski 

Sądzimy. że pomoże 

Kompainia Ruchu MO. 
którą prosimy o zaję­

cie stanowiska w tej 
istotnej sprnwie. 

(1403) 

zalewała dopiero oo wydarte 
kawały starego koryta. .• 

To opowiadał Gawłowski. 
W tej opowieści jest wiele 
romantyzmu. 

* * * • Z góry, na wysokości be-
tonowej zapQ'.ry rozpościera 
się widok na Pilicę. Toczyła 
owego dnia swe błękitne wody, 
rozbijając białe grzebienie o 
beton skarp, burzyła się, pie­
niąc w swym nowym, stwo­
rzonym przez człowieka, ło­
żysku. Jakby jej żal było 
brzegów, które opuścił:l i 
które przez wieki nie kontro­
lowana podmywała i gryzła ..• 

Trzeba wspomnieć o bry­
gadach Góreckiego i Dębow­
skiego, które w trudnych wa­
runkach, metr za metrem, 
wykradały Pilicy ziemię pod 

sekundy mogła otr.ąmać 
około 500 litrów życiodajnego 
płynu. 

* * * 
Tutaj - do końca sierpnia 

br. trwać będą próby wszyst­
kich urządzeń i instalacji 
elektrycznych. W międzycza­

sie prowadzone będą próby 
na innych obiektach wod­
nych magistrali. Załoga zobo­
wiązała się dać nam już 

wczesną jesienią br. wodo­
ciaf{ do użytku. 

W ten sposób - w roku 
11-lecia Polski Ludowej ro­
botnicza ~ódź otrzyma swą 
największą inwestycję ko­
munalną, jaką kiedykolwiek 
dla jej ludności wybudowano. 

F. B. 

beton, . o cieśli Franciszku o .... · ,t,. 
Oczkowskim, który od świtu „ e 

do nocy szalował niezrnordo- sztafeta 1. festy n 
wanie raz po raz niszczone 
przez wodę przęsła jazu, aż 
wreszcie ujarzmiona rzeka W Rodzie 
skapitulowała przed człowie- l.---­
kiem. 

Gdy poziom wody będzie 
za niski, by mogły pracować 
pompy, opadną szerokie, be­
tonowe zastawki zapory. Wzbi 
je się wtedy lustro wody i 
wielkie pompy ani przez 
chwilę nie będą bezczynne. 
Każda z pomp zabierze Pili­
cy swoją porcję wody. Bę-

Kt>mifot festiwalowy 
dzielnicy Lódź-RUDA 7.a­

wia.damia, że dziś w nie­
dzielę 24 łit>ca od­
będzie się sd afcta gwhź­
dzista, połączona z festy­
nem w Parku 1-go Maja 
w Rudzie. 
Początek o godzinie 10. 

_d~=._j-~j - tyle, by Lódź~'_:k~a~z~· d:'.e~j~==~=~~~~~~~~ 

Przed konferenc(ami sierpniowymi 

O współdziałanie 
domu ze szkołą 

M inisterstwo Oświaty postu­
luje na rok szko.lny 1955-58 

dalsze rozs:zJerzenie i wzmocnie 
nie opieki. wychowcvwcrej srzJlro 
ły lll:ad d7lieckiem. Stanowislm 
swoje wyraża pię:l.mym has­
łem: bliżej d:zi.ecka. 

Pod tym haslem, pełnym po­
ważl!1iego sensu pedagogi.Clllll.e­
go, społeeznego i poli!f;yC2l!lego, 
będą przebiegały nauczyciel­
skie konferencje sie!1)niowe. 
We ~zystkich dziel.nicach na­
szego miasta my, ąauczyc.i>:!le, 
będziemy debatowali nad spra­
wami dziecka, S7lkoły i nauczy­
cielstwa. 
Doświadczenia lat ubiegłych 

uczą, że bez: na.leżycie 2'JOll"gani­
rowamej opieki domowej nad 
dzieckiem najwiękis7le wysiłki 
szkoły częst.o ulegały zmarno­
waniu. Tylko realizując jedno­
cześnie w szlk:ole i w domu je­
dnolity program wychowawc.zo­
dydak:tyczny, możemy oczeki­
wać pozytywnych wyników na 
szej wspólnej pracy. 
Pisząc o tym, pragnę zachę­

cić rodziców do rzetelnej 
·współpracy z nauczycielstw~m. 
Czas wakacyjny sprzyja temu, 
by każdy ojciec i każda matka 
- bar dzo często z dala od wła-
9rlych pociech - mogli w spo­
koju przeanalLzować swój j<'­
tychczasowy stosunek: do swo­
jego dziecka i poczynań szko­
ły. 

Z dotychczarowych obserwa­
cji i doświadc:reń rad pedago­
gicznych na temat współpracy 
domu ze szkolą, nie zawsze 
m-:>żna wyciągnąć do.stateczm.ie 
zadowalające wnfoski. 

Obok sumiennie pracujących 
c..donków komitetów rodziciel­
kich, spotykaliśmy i taJcte jed­
nostki, które przychodziJy clo 
szkoły jedynie po to, by „wi­
zytować" lekcje w poszcz!!"gól­
nych k.la.sach, lub tylko wtedy, 
gdy w szkole odbywały się Ja­
kieś uroczystości czy zabawy. 
Rodziców zawsze chętm:je wi­
dzimy w szilcole. Jednak ]JO!ll10c 
ogr.ani.czająca się do Od"\viedza­
nia nauczyciela na lekcjach, 
lub potań=ia na zabaW'le 
szkolltlej była pomocą niewiei­
ką. A już calkowicie złą, gdy 
ojcowie p00rywali w oczach 
własnego dziecka autorytet 
nauczyciela. 

W szkole, w której pracuję, 
uczy się pewna dziewczynka w 
jednej z klas młodszych. Nau­
czyciel, prowad'Zący tę klasę, 
w żad€!11. sposób cie mógł s.po­
wodować, by d"Zliewcz:ynka re­
gularnie uczęszczała do s:zikoły. 
Wszelkie wskazarua, tlurn.acze­
nia, rady i upollllrtieni:a szkoły 
były przez ojca uczennicy lek­
ceważone. Spra,wa wreszcie o­
parła się o kolegium orze.~ją­
ce. Trzeb-a byki widzieć zacho­
wanie r<l!Zjuszian,ego ojca na 
spraw.ie i Słyszeć potok bez­
przykladm.ych słów pod adre­
sem szkoły i nauczyciela. Czyż 
nie jest to oczywistym dowo­
dem ni&....zcz€1.llia p.Ill.ez dom wa-

• 

cy szik;oły i W'Y\'ii.łk&w ~ho­
wawczych nauczyciela? 

Szkole potr:zebni są rodzi{;e 
aktywni na coOOień. Dlatego 
wszyscy, którzy kochają dziec­
ko i pragną jego szczęśliw~j 
przyszłooci, powirund wraz z 
nauczycielstwem stainąć bliżej 
dziecka. 

Choomy wspólnie ks-z;i&łto... 
wać d7aecięcy charakter i zgo-

. dnie wychowywać ml<>dzieź na 
wartościowych obywateli. Tych 
pn;edstawicieli rodziców, któ­
rzy znajdą się na konferen­
cjach sierpniowych w charak­
terze naszych miłych gości, 
prosimy o liezne zabieranie 
głosu w dyskusji. Wasze spo­
strzeżenia, ra.dy i uwagi przy­
czynią się do polepsrenia sta­
nu ·wychowawczego i dydak­
tycznego szkoły. 

Jakie znaczenie ma realna 
pomoc rodzicielska na uc:cy:- ie­
lov,,i - wychowawcy, niech o 
tym powie zdarzenie w jedne] 
ze szkół łódzkich. Do kla$y 
ósmej napłynęła młod:z.ież z 
kilku szkól P<>dstawowych. 
Bardzo różnorod..'1a jeśli cho­
dzi o pozio m v:ychmvania : 
wiedzy. M imo całej tróskliwu­
sd nauczycielstwa. nie 7ldo1 &­

no nakJ:Qnjć wszystkich ucz­
niów clo systematyczn.-ej prac.v 
i reguJa.rn ego uczęszczalllia do 
szkoły. W rezultacie po pieTW­
szyrn okres.ie nauki prawie po­
lowa klasy otrzymala oceny 
niedostateczne. Do nowoe>b!·a­
nego ro<lzicielskieg'° komite tu 
klaro-wego w sze-dl między in­
nymi jeden z ojców - ob. 
Kwiatkowski, którego poiwa i­
nie zaniep0;.1':oil sta:n naukowy 
klasy. 

Wychowawca łatWQ dogadał 
się z przewodniczącym r<YJzi­
c:ielsk.ięgo komitetu klasowego. 
Wspólnie ustalOIIlo plan dzia­
łamia. Ob. Kwia tko>vsk.i na.wią­
zał ścisły kontakt z radą µ<?­
dagogiczną. Codz:ienrue przy­
chodził do szkoły. O<l.wiedza.ł 
uczniów w klasie, prowadził z 
nimi rozmowy, często bywał w 
rniesz:kainiach uczniów źle za­
chowujących się lub zaniedba­
nych w nauce. Pobudzał opie­
kę rodziców. Zajął się rorga­
nirowaniem dobrze pracującej 
samoPQIDocy koleżeńskie i 
wśród uczniów. Pc1roStalych 
członków komitetu k!.a.sowe;m 
zmob.ili:wwał do sy>Sternatycz­
nego czuwania nad klasą. Dz1e 
ki tak rozumianej i olrnza;n ~j 
pomocy, komite t stal się w du­
żej mierze współtwórcą stu­
prooeinrowej promocji do kla­
ey dziewiątej. 

Ten prZ-,l'kła.d pożytecznej 
współpracy d()t.1!1U ze szkolą 
niech będzie zachętą dla sz2-
rolóego ogółu zai!mte:resowa­
nych. O podobną pomoc rodzi­
ców pros.imy i na taką liczy­
my w roku S2lkolnym 1955-56. 

Mgr Fran&..szek Romaniuk 
n auczyciel liceum 
$lió1n.o.k&ztak~* 
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Pięknie było 
na piątkowych 

zabawach 

23 tysiące 
wyjezdia na 

dzieci łódzkich 
li turnus kolonii 

Nowe dobre jezdnie 
otrzyma szeree: ulic 

w lodzi 

W dniu Swi~ 
ta Odrodzenia 
wesoło I beztro­
sko ba.will się 
łodzianie w par 
kaeh i na. pla­
cach łódzk.lch. 

Ogromnym za­
lnteres<>wan iem. 
szczer.-ólnie 
wśród najmłod-
szych widzów. 
cieszyły się 
przedstawienia 
kuki elkowe. 

Na zdjęciach 
obok I poniżej: 
widzowie podzi­
wiają sztukę 
„Jaś Szpak" wy 
stawianą przez 
zespół teatru 
,.Arlekin" w no­
wej muszli Par-
ku Ludowego . 
na. Zdrowiu. 

Już od dwóch dni widać 
n.a ulicach ŁochJi opalone i 
rumiane twarze dzieciakow, 
które powróciły z I turnusu 

kolomjnego w górach, nad 
morzem oraz z le9istych oko 
lic województwa łódzkiego. 

Ruch na dworcach łódz­
kich jest olbrzymi, gdyż 

rówrn>cześrue z Łodzd wy­
jeżdża na II turnus koloil<ij­
ny okołQ 23 ty9. dzieci. Z 
liczby tej 1.333 craieci poje­
dzie autobusami PKS do za 
lesdonych miejscowości wo-
jewództwa łódzk'.ego, jak 
Borkowice Mokre, pow. 
P.iotrków, Huta Dłutowska, 
Drrewociny, pow. Łask, Cza 
pleni-ee, pow. Piotrków. Kę­
bl1n.a, Biała Góra, pow. 
Skierniewice i Inowłódz. 

Specjalne po~ąg1 kolonij­
ne zawiozą dzieci nad mo­
rze do Mielna, Draw•ska, 
Międzyzdrojów, Bytowa, 
&zx:zeci:nka oraz w góry na 
Dolny Śląsk do Cieplic, Kar 
pacz.a. Jeleniej Góry, Szklar 
skiej Poręby, Kłodzka. 
Strzelina, Świeradowa-Zdro­
ju. Poclągami tymi odjadą 
duże grupy kolol1li.jne, skła­
dające się z kilkuset dzieci. 

Jak wykazało doświackze 
nie przy ekspedycji I tur­
nusu, rodzi1ce zastosowali 
się do zaTZądzeń porządko- · 
wych - nie tłoczyli stię na 
ogół na peronach. nie zaj­
mowali miejsc w przedzia­
łach i w wagonach. Tak po· 
winno być i przy wyjeździe 
II turnusu. Wp~erw wejdą 
na peron i do wagonów dz.ie 
ci, a dopiero gdy zajmą 

miejsca w przedz'.ałach (każ 
de dziecko ma zagwaranto-

wane miejsce siedzące) ro­
d:z.ice będą w:pu~ na 
peron, by pożegnać się z od 
jeżdżaj ącymi. 

Nie trzeba się martwó.ć, 
jak malcy poradzą sobie z. 
odniesieniem bagażu, bo­
wiem przedstawiciele ZMP, 
Wydziału Oświaty i rad za­
kładowych zorgaruzowali ob 
shtgę, która pomoże dzie­
ci-om \V'Ilieść baga.że do wa­
gonu. Obsluga lekars1ka w 
czasie podróży i na dwor­
cach jest za.pewniona. Wraz 
z transportami kolonijnyimi 
przy specjalnych pociągach 

i wagooach jadą przed9tawi 
ciele „Orbisu", PKP oraz 
Wydziału Oświaty, którzy 
dopilnują, by p<X''.ąg kolo­
nijny o cz.asie dotarł do 
miejsca przeznaczenia. 

Na dworcu Lódź - Kaliska 
czynny jest punkt infonnacyj­
ny „Orbisu" w sprawie wyjaz­
du na kolonie. Wszelkich in­
formacji w sprawie godzin· od­
jazdu pocil\gÓw • kolonijnych, 
zarezerwowanych wagonów i 
autobusów PKS na kolonie, za­
sięgną.ć można \.V „Orbisie" 
tel. 101-01. w Wydziale Oświa­
ty Prezydium RN. tel. 166-8';" 
(do godz. 21) oraz w oddzia­
łach oświaty prez. dzieln100-
wych rad narodowych. 

Przypomina się podróżnym 

komunikacji Podmiejskiej, że 
ze wz;;lędu na nasilenie ruch" 
lml<>ni,inego w dniach od 26 do 30 
lipca ·wprowadz<>ne zostają do 
ruchu podmiejskiego tzw. to­
wosy. gdyż wagony 05obowc 
odd:inc 7AJslają do dysnozyr.ii 
pociągów kolonijnych dla wy­
gody najmłodszych podróż-
nych. Sk. 

H. Sawickiej oraz do szlako­
wania ulicy Porr.eczkowej na 
Marysinie. ' 
Również w łódzkich par­

kach jak np. Sienkiewicza, 
Staszica, Staromiejskim i Ko­
lejowym (przed dworcem 
Fabrycznym) zostaną ułożone 
chodnik.i. 

(Kr-ski) 

Coraz więcej ulic w Lodzi 
otrzymuje nową nawierzch­
nię. Ostatnio na zlecenie 
MZPiUK, Miejskie Przedsię­
biorstwo Robót Drogowych 
ukończyło m. in. prace przy 
ulicy ObyWatelskiej (na od­
cinku od Żeromskiego do 
Bagateli). Jezdnia otrzymała 
kamień polny, a w przyszło­

ści położy się na niej „dywa­
nik" asfaltowy. 

Na ulicy Kopernika (na od- Sklepy (Pl i A 
cinku od Ląkowej do wia-
duktu kolejowego) oraz :ia ł • 
ulicy Karolewskiej (odcinek zaopatrzy Y Slę 
od wiaduktu kolejowego do k • 
stadionu „Włókniarza") uło- w atra cy1ne 
żono kostkę granitową. 

Została całkowicie przebu- artykuły 
dowana Jezdnia i chodniki na · . . 
ulicy Zakątnej (odcinek od Ladne suk1e?kowe tk-:mny 
Curie-Skłodowskiej do Zielo I w kratę, tkaniny ubramow~, 
nej). chustki _na gl?wę, obuv:ie 

Przebudowano również damskie 1 męskie - oto me-
jezdnię na ulicy Trębackiej które_ nowe artykuły, które .o­
(od Rzgowskiej do Tuszyń- statmo . nadeszły do s~Jepow 
skiej) oraz ulicę Prusa. nr_ 7 (Piotrkowska 69) 1 nr ~ 
Nową nawierzchnię otrzy- (Piotrkowska 109) <?entrah 

mała ulica Retkińska. Część Przemysłu Ludowego i Arty­
jezdni wykonano z kamienia stycznego. 
polnego, część z gruzoszlaki. Ponadto w sklepach CPLiA 

Przed szkołą im. Małgorza- można otrzymać stroje regio­
ty Fornalskiej wyłożono pły- nalne województwa łódzkiego 
tarni plac i urządzono par- i kieleckiego (łowickie, sie-
king samochodowy. radzkie i opoczyńskie). 

W tej chwili trwają roboty Jest także do nabycia pięk-
drogowe przy częściowej na ceramika artystyczna. 
przebudowie ulicy Wojska (Kr) 
Polskiego. Część tej ulicy bę-
dzie jednokierunkowa (220 K "k f s D p 
metrów długości) część zaś omun1 a 
(350 ro) otrzyma tylko nową 
nawierzchnię. 

Dobrze iest naszym pociechom 
na koloniach letnich! 

W przyszłości przewiduje 
się urządzenie jezdni jedno­
kierunkowej na ulicy We­
sterplatte, gdzie ostatnio u­
kończono układanie nowej 
nawierzchni z kamienia pol­
nego. Również jezdnię jedno­
kierunkową otrzyma ulica 
Żeromskiego (między Piękną 

Z okazji święta narodowego 
22 Lipca szereg dziennikarzy 
prasy łódzkiej i radia otrzymało 
od:z:naczenia państwowe za pra­
cę zawodową i społeczną. 
Złotymi Krzyżami Zasługi od­

znaczeni zostali red. red. A. 

Bieńkowski, B. Busiakiewicz, P. 
Gutkowski, J. Krygier, Z. Mar­
kun. Droga RedakCJO! Pro!'<imy Red.akcję o Inter 

wencję w Państwowym In­
stytucie Hydrologiczno-Me­
teorologicznym, aby zapew­
niono nam piękną słonecz­
ną pogodę. Serdecmie po­
zdrawiamy redakcję ,,Łódz­
ki.ego Expressu Ilustrowa­
nego" i prosimy o pozdro­
wienie naszych rodziców 
oraz WS1Zystkich dzieci J:'l'Ze 
bywających w innych oorod 

a Obywatelską). List ten piszemy do Was 
z ośrodka kolon•ij nego w 
Czapleńcu. Mieiocowość ta. 
choć n<iezbyt oddalona od 
Łodzi (52 km) j~t bardzo 
piękna, duro tu lasów i pia 
mczystych wzgórz. 

Kilka dni temu rozpoczęły 
się roboty drogowe przy uli­
cy Włady Bytomskiej. Jezd­
nia na tej ulicy otrzyma po­
czątkowo kamień polny a 
później asfalt. 

Srebrne Krzyże Za.sługi otrzy­
mali: red. red. A. Batorow.icz, 
W. Kakowski, I. Kawczakowa, 
Z. Królewski, W. Koniecki, W. 
Orło\vski, H. Rudnicki, J. Sake-

W końcu sierpnia zakończą wiczowa, H. Sperber, T. Wojc1e­
się prace przy ulicy Na.ruto- chowska. 

Zarząd J,ódzki ZMP zawiada­
mia uczestników II t11rnusu o­
bozu szkoleniowo-wypoczynko­
wego w Złotowie, że wyjazd n:i 
stąpi w dniu 27. bm. 

Zbiórka uczestników w dniu 
26 o godz. 14. w Zarządzie 'Lódz­
kim ZMP ul. Piotrkowska .?62 

Zbiórka Informacyjna uczestni 
ków n turnusu obozu dla akty­
wu harcerskiego w Wiśniowej 
Górze odbędzie słę w dniu !7 
bm. o godz. 15 w Zarzą,dzie Lódz 
kim ZMP. Wyjazd nastąpi W' 
dniu 28, zbiórka o godz. 9 w Za­
rządzie Lódzkim ZMP. 

Ośrodek nasz jest jednym 
z najlkzn.iejszycb - przeby 
wa tu przegzło 500 dzieci. W 
gromadzie tej czujemy się 
do9konale. Wyżywienie ma­
my dobre, jak róW!llież wa­
runki miesz.kaniowe. Kie­
rownictwo kokmii ota= 
nas serdeczną opieką. 

kach kolonijinycll. • \ 
Rada drużyny: 

P. Komar, J. Lewandow­
ska, J. Chmielewska, Z. 
Zand. 

wicza (od Piotrkowskiej do 
Kilińskiego), która wyłożona 
będzie kostką granitową. 

Jeszcze w tym roku MPRD 
przystąpi m. in. do przebudo­
wy nawierzchni na ulicy 
Zan:ewskiej, ułożenia chod­
ników przed Zakładami im. 

Brązowym Krzyżem Zasługi 

cdznacr.ony został red. Z. Cłl.y­
liński. 

Stowarzyszenie Dziennikarzy 
Polskich składa z tej oka.z1i 
wszystkim odznaczonym kole­
gom serdeczne gratulacje. 

ffl PRACOWNICY POSZUKIWANI lfl 
Lakierników or.a.z 2 malarzy pokojowYch za­
trudnią od zair.aiz Zakłady Wytwórcze Wy­
łączników Niskiego · Napięcia. A-2 w ł..odzi, 
ul. Przędzalniana 71. Zgłoszeni.a osobiste 
przyjmuje d'Liał kadr w godz. od 7 do 14. 

I ~llZEDAŻ 
·-·····-···--··-·--··-··-·······················: 

I OGŁOSZENIA . 
HYDROFOR 500-litrowy. 
pompę wirową na prąd 
220 X 380 V. sprzedam. 
Lódź. Aleksandrowska 
92 (Teo1'ilów). (4283 G> 

W dniu 22 lipca 1955 r. po krótkich 
cierpieniach zmarła opatrzona św. sa­
kramentami przeżywszy lat li~ I 

Sprzeda.wc-zynię z branzjr spożywczej i sprze­
dawczynię z branży przemysłowej przyJmie 
Oddział Zaopatrzenia Robotniczego przy ZPB 
im. Sz. Ha.mama. Łódź, ul. Kilińskiego 2. 
Zgłoszeni.a przyjmuje dmł kadr ul. lCiliń­
skiego 3. · 1581-K 

Samodzielnych lmnstruktorów z praktyką 
zatrudni Centralne Binro Tecbnicme TOR, 
al. Nowotki 73. 1671-K 

Kuchmistrzów. kucharzy I kucharki oraz 
sprzedawców lodów przyjmą do pracy na 
dogodnych warunkach Łódzkie Za.kłady Ga­
stronomiczne - Wschód. Zgłoszenia przyjmu­
je dział kadr ul. Piotrkowska 47. 1677-K 

Woźniców z prawem jazdy i robotników do 
zbiórki odpadków pokonsumcyjnych poszu­
kuje Tuczarnia Augustów - Widzew. Zgło­
srLenia przyjmuje sekcja kadr Łódzkich 
OkręgowYch Zakładów Tuczu Przemysłowe­
go w Łodzi, ul. Rewolucji 1905 r. nr 59. 

BRAM~ parkanową że­
lazną, linke stalową. ko­
ciołek mied:z.iany 40-li­
trowy sprzedam. Rysow­
nicza 11 Miel~ek.-
MOTOCYKL „Sarolea·• 
500 cm z koszem t:(Órny. 
stan dobry sprzedam 
lub zamienię na więk­
szy. Sienkiewicza 71 m. 
40 (4261 Gl 

PLATFORMA w do­
brym stanie do sprzeda­
nia. Fizylierów 10. Złot­
no (4263 Gl 

LODOWKA elektryczna 
- gazowa, stan bardzc 
dobry do sprzedania. Ul. 
Próchruka 6-4. (4325 G) 

KUCHNIĘ gazową z pie 
karnikiem i gazomiet·z 
sprzedam. Piotrkowska 
136-3. (4324 G) 
MOTOCYKL BMW 250 
stan dobry sprzedam. 
Nazwisko Dana ul. Pier­
wiosnków 4. Dojazd 
tramwajem 8 i 16 do uL 
Warszawskiej. (4295 G) 
MOTOCYKL „Ardi.e" 

Jlł OGŁOSZENIA DR03NE Ul rg~~ zs;~;!ra~ ~ 
-----------------·---- drogo. Pabianice ul. .-- DOM dwuizbow:y sprze- Piękna 38 m. 2. 

I „IERUClłOMO;.CI I dam .. Lódż. Romana 29 PLATFORMA ogumiona 
(KoleJ Obwodowa). w dobrym stan.ie do 

' 

' 

sprżcdania. Lódź. Przy-

DOMEK jednorodzinny 
z ogrodem blisko tram­
waju lmp1e lub wydzi'O'I"­
żawie. Oferty pisemne 
Biuro 01doszeń Piotr­
kowska 96 wd . .4267" 

GOSPODARSTWO rolne 
!>-8 ha ziemi z budyn­
kami kupie. Ofertv kie­
rować Stanisław Andrzei 
czak wie5 Kossew o-ta 
Panki k. Turka 

KUPMO byszewskiego 12.8. 
- WOZEK spacerowy cze-

ski stan dobry spn;e­
MOTOCYKL WFM lub dam. Lódź. T. Jedliń­
SHL nowy kupie. Piotr- skie1m 103 (Nawrot). tel. 
kowska 132 m . 21 a III o. 221-36. (4289 G) 

i:;odz. od 16.00 Szcze- ZALUZJE drewniane ·w·y 
chowski (4270_Ql konuie stolarnia Lódź. 
rELERYNKĘ do chrztu ul. Piotrkowska 152. 
kupię. Piotrkowska 307 MOTOCYKL DKW 200 
(budka). <4279 "}\ sprzedam. Wiadomość W 
MOTOCYKL WFM 'rn- !(iewnicka 268 Sadzak. 
oie. Ozoorków PI. A. ~zer 2 TOMY iez. francuskie­

DOM ! 2 hektary sadu wonei 7- 9. r4217 ~ !?O •• Praktique neurol<>-
lub hektar sadu bez. ~- r PRACA gique" wvdane 1952 w 
budowan kole Lodzi '.l<' Parvżu sprzedam. Wia-
sprzed?nia. Dojazd oo- - domość Częstochowa. Da 
cia.giem elektrvcznvm., l'OMOC ':lomowa ootr1.(' hrowskiei!o 45 Bestccka. 
Ofertv Biuro Ottloszeó bna. Gdaiiska 106-5. 
Piot~kowska nr 96 pod Zgłaszać sie od oome- MOTOCYKL NSU 250 
.• 4331'' działku. (4305 G) cm snrzedam. Tel. 200-54. 

• 

PRASOWE. 
PLAKATY AFISZE 

ULOTKI * WYWIESZKI 

FILMY REKLAMOWE 

DRUKI REKLAMOWE 

Wszelkiego rodzaiu przezrocza kinowe 

o 
NEONY Zdjęcia reklamowe, 

propagandowe itp. 

przyjmuje do wykonania 
i rozpowszechniania 

na terenie całego kraju 

~BIURO REKLAM I OGtOSZEN RSW „PRASA" ŁODZ ~ 
i ULICA PIOTRKOWSKA 96 TEL. 111-50 114-75 I 
~-··········-„--···--........ ~·-····---- ...... ~ 

L!!! S. t P. 

MIESZKANIE w Płocku 
2 pokoje. kuchnia. sło­
neczne. balkon zamienię 
na duży pokój lub 2 
mniejsze z kuchnia z wy 
godami w Lodz:i. Wiadv­
mość Lódź. Lokatorska 
9--1 (4280 GJ 

ELEONORA ŁAWICKA 

3 POKOJE. kuchrua. 
przedpokói k. Lodzi 30 
minut iazdy tramwajem 
zamienię na mniejsze w 

z BISKUPSKICH 
Pogrzeb odbędzie się w dniu 25 lip-

ca. br„ o godz. 17 z kaplicy ·Starego 

I 
• Cmentarza przy ul. Ogrodowej do gro­

bu rodzinnego. 

"Pogrążcna w smutku 
RODZINA 

oodobnei odległości od Dr REICHER specjali­
Warszawy. Ofertv Biurc sta weneryczne. skórne. 
Ogłoszeń Piotrkowska 96 płciowe (zaburzenia) -
Pod . .4277" 8--9. 16-19. Piotrkow-
POKOJ z kuchnia w ska 14· <4lOO Gl ZAPISY na bezpłatne 
Wągrowcu Wielkopol- ---------- szkol~nie zawodowe ki2-
sk:im zamien:ie na po- SPOLDZIELCZA PRZY- rowcow wszvstkich ka­
dobne w Lodzi. Wlado- CaODNIA LEKARZY. tegorii przyimu.ie Ośrc­
mość Lódź. Wólczańska lTL. PIOTRKOWSKA 15!! dek Szkolenia Zawodo-
147-17. (4286 G) leczy we wszystkich spe we;-go Ki~rowców w Lo-
. cjalnościach, prowad:r.i c;z1. Tuwima 15 do :łO 
SAMOTNY na stanowi- przychodnie dentystycz- lipca. (1670 Kl 
sku. pracuiacy od po.'u- ną, wykonuje protezv ze 
dnia do północy po.szu- buw oraz analizv lekar­
kuje pomieszczenia sub- skie. Cz;ynna irodz. 8-20 
lokatorskiego w miesz- Punkt usługowy denty­
kaniu z wygodami - styczny. ul. Przed7,aJnia 
najchetnlcj w okolicach na 86 czynny godz. 10-lr. 
ul. żwirki. Mickiewicza. 
Oferty pisemne Biuro SPOLDZIELNIA LEKA­
Ogłoszeń Piotrkowska RZY SPECJAUSTOW. 
96 pod „4304" Lódź. Piotrkowska 3: po­
---------.- rady, zabiegi. zastrzyki. 
3 POKOJE. kuchnia. la- rentgen. Punkty denty-

MASZYNOPISANIA. ,;te 
noirrafii biurowei. blur:r­
woścl !także kslel?owo~ćl 
Kurs-y Stowarzvszt:'ma 
Stenografów - Maszvrn­
stek. ZizłoszenJa: KiUń­
'ki""C 'iO Piotrk0"'~k~ <ia 

RQiRE 
zienka. ~. weranda. styczne: Poludniowa 3. J ó 
garaż. ogrody: owocowy Gdańska 111. Laborato- ZD ĘCIA do dowod w 
i warzywny w Malbor- rlum an.alfa lekarskich i leitit. wykonuje na Po­
ku ~mienie na. 1 lub 2 S~enkiewicza 37. Leo;:ze- czekaniu zakład fotogra-
poko1e z kuchnią w l'.Al- me radem Narutowicza . . 
dzi. Informacje LóM. 75b. Soóldzielnia czvnnal ficzny Zielona 6 w po­
Lagodna 27 dojazd 4. 11. od 8--20. (1482 K) dwórzu. (4313 Gl 

LEKARSKIE 
OSTRZEŻENIE 

Dr Jadwi~a ANFORO-
WICZ skórne. wenervcz- Ostrzegamy przed kupnem skradzionej 
ne. kobiece 15-19. Pró- w Państwqwej Wyższej Szkole Filmowej 
chnika 8 (4294 rn 
Dr KUDREWICZ specla ma.szyny elektrycznej do I i cz cni a m-ki 

MOTOCYKL DKW 3501 KRĘGI studziem'le ro;r- lista weneryczne. skór- „RHEINMETALL" nr fa.br. 0258'7. 
cm sprzedam. Prusa 7 ml.ar 90 spr2edam. Wia- ne 7-8.30. · 1-5. uli~a 1680-K 
(boczna L.imanowskiego). domość ul. Ksież3rcowa 4. 22 IJDca 4 _ _;r~4~11~9~l ~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ 

Ł()DZKI EXPRESS ILUSTROWANY Dl' 176 (590) 'Z 

ł 
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ORT ffil•J~~i SPORT 
70 tysięcy widzów na Stadionie X-lecia oklaskiwało piłkarzy 

Warszawa- Budapeszt 4:.2 
(Dalekopisem od specjalnego wysłannika z Warszawy) 

Nasza reprezentacyjna jede­
nastka, która pod nazwą Zespo­
łu Warszawy spotkała się w;:zo 

Polska -Austria 
175:107 
Międzypaństwowy mecz pływac­

ki Polska - Austria, rozegrany w 
Warszawie, zakończył się roecYdo­
wanym i zasłużonym zwycięstwem 
reprezentacji Polski 175:107 pkt. 

• 

Pływacy nasi wygrali wszystkie 
konkurencje z wyjątkiem 400 m 
stylem dowolnym kobiet 

Mim-0 11Wycięstwa zawodnicy na 
si nie potrafili jednak wykazać 
się lepszymi wynika.mi. 

Bokserzy 
przed 11 MISM 

Organizator turnieju bokser­
ski ego II MISM - Sekcja Bok­
su GKKF - czyni staraml.e przy 
gotowan.ia, aby wypadł on jak 
najlepiej. Już 26 Qin. oddany 
zostanie do użytku stadion Bu­
dowlanych, na którym rozeg;ra­
ne będą m. in. walki bokser-

raj z reprezentacją Budapesztu, I W naszej drużynie dobrze za­
zagrała jeden z najlepszych grała I.inia napadu, w której naj 
swych meczów. Nie wpadając w wyższą notę przyznaliśmy Brych 
przesadny optymizm trzeba na- czemu oraz Baszkiewic2X>Wi. 
szym piłkarzom zapisać na plus Nasz lewoskrzydłowy, nrimo iż 
wyraŹIIlą poprawę technik.i., a nie stosuje na ogól dryblingów 
nawet tendencje do celnych dosk<l'llale przechodził obrońców 
strzałów. przeciwnika. Jego licme raidy 

W efekcie odnieśliśmy zwy- siały postrach w defensywie 
cięstwo 4:2, a dla 70 tys. widzów gości. Cieślik świetnie wykladal 
było jasne, że wygrana polskie- pilki swym partnerom, gorzej 
go zespołu mogla być cyfrowo natomiast bY:ło "'. celnością str~ 
jeszcze wyższa. lów. Trampisz i Kowal zagrali 

Spotkanie zaszczycili swą o- na swym n_?rmalnyrn pozi~~· Fragment masowego pokazu 
becnością najwyżsi dostojnicy Kempiny, ~ory wszedł na ~eJ-
państwowi z 1 sekretarzem KC sce kontuzJ~wanego Bas~ew1- w dniu 22 Lipca na Stadienie 
PZPR ..,_, ł B" te cza na 15 minut przed lron'.:em X 1 • 

. ~e~ awem ieru. m, meczu, był chyba najsłabszym - ecia. 
pre=e:rem Jozefem Cyrankiew1- unktem zespołu w pomocy CAF_ Fot. Baranowski 

Szachiści ZSRR prowadzą 
czem i przewodniczącym Rady P . . . · . · · 
Państwa Aleksandrem Zawadz- s~teczmeiszy l ruchliwszy był po pierwszym dniu meczu z Polską 4,5: 0,5 pkL 
kim· na czele. W sobotę, podob- Zientara . 
nie, jak dnia poprzedniego, try- Obrona grała spokojnie ale w Dziś dalszy ciąg turnie1· u 
buny kompletnie zapełniły się kiJ.Idl wYPadkpch popel:nila pod- N·e udało 5·ę public:zm.ością. Warszawianie lu- stawowe blędy. Szymkowiak w I I · 
bią dobry futbol i znają się na bramce mial :>poro roboty, z o- W dniu wczorajszym, w sali/ kow zwyciężył Platera, a trzy 
nim, 11lie szczędzą t.eż braw presji wychodził jednak na ogól OSZUkaĆ teatralnej MDK w Łodzi roz- ostatnie partie: Furman -
swej drużynie, gdy ta gra tak obronną ręką. począł się międzypaństwov.;-y Brzóska, Pytlakowski - Si-
jak trzeba. A wczoraj wlaśnie, W zespole gości, który stano- ~a ostatnim posiedzeniu pre- mecz szachowy Polska - magin i Tarnowski - Bole-
chłopcy zagrali bez zarzutu, to- wil mieszankę młodości z ruty- zydium SekcJ·i Boksu GKKF .za- Związek Radziecki. Przy wy- sławski odłożono. 
też stadion raz po raz huczal od 1n· · ·d · t ·ł p · d · oklasków. ną, najlepiej wypadli Csorda8 padła decyzja odebrania tytułu pe 1oneJ wi owm nas ąp1 a o pierwszym mu prowa-

Oczywiście reprezentacja War 
szawy nie uniknęła jeszcze błę­
dów, a i przeciwnik nie stano­
wił najlepszej jedenastki Buda­
pesztu; w sumie jednak obser­
wowaliśmy dobry mecz, ładne 
zagrania obu drużYlll. i nienagan 
ny poziom. 

(ale tylko w pierwszej polowie) mistrza juniorów wagi pólcięż- uroczystość powitania miłych dzi więc Związek Radziecki 
i Vilezsal w ataku oraz stoper kiej oraz szarfy dyplomu i że- gości. Do zawodników prze- 4,5:0,5 pkt. Dziś o godz. 16 dal~ 
Koerneyi i bram.karz Danka. tonu zawodnik~wi Kwiatkow- mówił przedstawiciel GKK1~. szy ciąg turnieju. W poniedzia 

Bra1:11ti. zdobyli <'!la. yva:szawy: skiemu (woj. Szczeci.n) i ukara- W. im_ieniu z~wodnikó:W r:: lek ·_rozegrane zostaną partie 
Bas~1ew:1cz- 2, Cieslik i Kowi:u nia go 6 miesięczną dyskwalifi·· dzieck1ch powitał publiczn?"c odłozone z obydwu rund. 
po J~eJ. Dla Budapeszbu: S21- kacją za sfalswwamie daty uro- oraz na~zych _reprezentantow 
laghyi i Csordas. dzenia. kierownik druzyny Abramow. 

K. T. Kwiatkowski podpisal dwa Po wymienieniu wiązanek 
------------------------ zgłoszenia _ jedno do Spar.:y kwiatów rozpoczął się mecz. 

P df t. I el 1· Tomaszów, drugie do Sparty Przy 10 ustawionych na po- ====== 
W tełegraficznvm § 

k , .. 
~ rocie r ze es I w a owy p r z a Stargard, które zostały potwier- dium sali szachownicach za-

dzone przez wydział sportovvy siedli zawodnicy. m W Marsylii Jany przeply-
skie .. ~a stadionit; orgaJllizatorzy Przełaje zyskiaił:y j'l.lŻ sobie ło, które zadmie największą 
turrueiu bokserskiego będą IIUe • • d . __ , __ .....;; • I il " czoł eh · · we 

SekcJ·i Boksu GKKF. Na J"ednym Smysłow i Śliwa odkladn- nąl 100 m dow. w 58,5, a Lucioo 
· rti p d b · odł · 1· 100 m dow. kobiet w 1:12. z nich jako data urodzenia po- Ją pa ę. o o me ozy l li do dyspozycji 16 nowocześnie u nas ?-osc uzą poplkl."'17"'-'"'c: osc . o'W! 1Tl.1eJSC 

urządzonych pokoi dła sędziów, Zorgarnrzowane sprawnie. I wszystlkich biegach. 
dano rok 1936, a na drugim _ swoją partię Arłamowski z Ili W Splicie startowali pły-

le.karzy, dziennikarzy itp. Sędzio aitrakcyjtnie zaww:e przyoią- Zwycięzcy indywdduaJni o­
wie po1:8cy otr~j!l. j~~o- ~ młodych amartarów lek- trzym.adą kairty uczestnictwa 
we: stroJe, a. I?'an.owlCle n~eb1c- kiej atletyki, stały się jej do- na Festiwał, a zd'Obywcy cLaJ.-
3k~e swi:t~r~ 1 ~~e spodnie. W brą propagandą. Tak było w eh k'lku ·e ·se pamią·tko-

B t · p t · · wacy węgierscy na basenie 50 m 1937. Ponieważ foto~..,e zalą- rons einem. rzy rzecieJ 
6•~ t 1". z wodą morska.: 100 m Nyeki 

czOIIle do kart zgłoszeń byly tak szachownicy zano owa i::;my 57,8, 100 m mot. Tumpek 1:03,6, 
że z różnych okresów, a nazwi- pierwszą niespodziankę: Ga- 2. Kambij (.J) 1:08,9. 
sko Kwiatkowski jest bardzo po wlikowski w końcówce zremi­
pularne w Polsce, nikt nie spo- so"".ał z Tajmano_wer:i zdoby-. 
dziewał się fałszerstwa. Po wy- I ?JaJąc dla Polski p1e~wsze . i 
kryciu calei· tei· sprawy okazai:o Jedyne w t-ym dmu poł 

teJ chwili Jest JUZ gotowy :la- . . . . S1ZY I mlJ! J 
szek nad ringiem, tablice do ~:!l!l.eJ~ lub większym stop we dyplomy. (Szel) 
podawania wyników wa.lk, kar- !l!l.U każdego roku w W:a!I'Sza-: 
ty punktowe i inne druki. wie i Byd.gos:zic:!zy, na Sląsku ~ 

Dotychczas do tumdeju zgłosi ~d ~~em. Ty-~. w ŁodJzi 
lo się 11 państw. Każda z dru- Il!le mdclismy S2JCZęsQJa do- te­
żyn zagraniC2ll'lych biorących u- ~ rodm<ju impre'L, bo wyłą­
dzial ~ turnieju _będzie miała C7Jalj-ąc wiosenny cross „Sztan­
przydziel<mego opiekuna z ra- diairU Młodych" i blieg S2lbafe­
mienia Prezydium Sekcji Bok· towy 0 n,a.grodę „Expressu" 
su GKKF. nikt jakoś nie kwapił się do 

mistrzynią świata 
w łueznictwie 

Reprezenta.ntm Polski Kata­
rzyna Wiśniowska odni05la pięk­
ny sukces • na łuczniC'Zych mi­
strzostwa.eh świata w Helsm­
ka.ch, zajmując pierwsze miejsce 
w konkurencji indywidualnej ko 
biet. Polka uzyskała 3033 pkt. 
Drugie miejsce zajęła Angielka 
WM"net". 

W konkurencji drużynowej ze­
spól polski zajął trzecie miej<;ce 
- 8184 pkt. za Anglią (8679 pkt.) 
i Finlandii\ (8233 pkt.), a wy­
prLedzil USA i Szwecję. 

W konkurencji męsk·iej mi­
strzem świata. Z05tał Szwed An­
deroon 3020 pkt., a drużynowo 
- SZV1•ecja. 8697 pkt. Pl'zed Fin­
landią 8804 pkt. 

E
xpressem 
po stadionach 

B Jan stabliński, biorący u­
dział w „ Tour de Fi;ance" otrzy­
mał specjalną premię za wa­
leczność i nieustępliwuść. 

• W Stuttgarcie Richter s:ko 
czyl w dal 7,40, a Mohring prze­
biegł 100 m w 10,5. 

11!1 W Salo w Finłandii Ame­
rykanin Benett skoazył 7,57. 

• Donald campbell. osiągną! 
na lodzi motorowej „Niebieski 
ptak" szybkość 297 km. 

11111 Węgier Mihalyfi rzucił ku 
Ją 16.03. Dysk Szekcenyi 51,83, 
Leva.i 50,26, młot Scermak 58,88. 

1:1 Na mistrwstwach armii 
francuskiej Degats uzyskał na 
400 m 48,9 przed Chatela!i!Il 49,3. 

11!1 W Marsylii Lusien p11Zepły 
nąr 400 m dow. w 4:52,7. 

&'!!I W Mikke1i w Finlandii Fin 
Huttenen przebieg! 1500 m w 
3:47,8 przed Jugosłowianinem 
Mugosą 3:48. Mihalis wygrał 
5000 m w 14:34,4. 

u;nz:ądrzlen:ia tego rodm.ju im-
pre<L. 

DJ.aitego re s7JC!'Zlegómym m­
cieikawieiniem obserwowaliśmy 
pr~warua do dzisiejsze~ 
go bieg;u przełajowego o ·pu -
chair Zairządu Łódzlcie~ ZMP. 
Bieg ten ocrgalllillzowany przez 
ZŁ ZJMP i RO ZS Starl dla 
ucr;czenia V Swiaitowego Fe­
stiw.ału IMłod?Jieży i Studen­
tów ma wszelktie dane ku te­
mu, by d!obrae zaipisać się w 
kroniidmch łód7lk!iej lek!koaitle­
tykL 

Mamy naOO!leję, że mlod?Ji 
orgamzaitorzy z ZMP i S1airtu 
doło-żą wszeLk:ich S'tairań by 
im.ipreza wYiP'ad>ła bez 7laJI"ZU<tu. 
A :ziadiande nie jest łaibwe, po­
nieważ ci, <lilia których w szicze 
gólności. bieg wstał zoo:ganiizo­
wany :ma·j~ terw-; wakacje i 
j€Ś1Ji. nawet Ih~ przebywa.ją 
pom. Łod1zią są prnecież nie 
łatwo „uchwytni". 

A teriarz; kilka słów o spra­
wa<C!h org.arui.w.cyjnych. Przed­
festiwalowy bieg na przełaj 
odibędziie się dziś, 24 bm. o 
godiz. 10 n.a bie7Jlli centralnego 
boiSk.a w Baitiknl Ludowym na . 
Zdlro.wi'll. Udlzi.tał mogą brać 
W1S2zy1Scy - zaróW1llo c:zlicmlkc­
wie kół spo.!.'ltowych jalk i 111ie­
zrr>zelSZl0IJ.i, mistI"'2lOwi e i nowi­
tj<UlS'Ze. D.lia nieSk:Lasyfillwwa -
nydl. oraz posiadaoz.y k1a.s 
mJ!odlzi.ei:owej i trzeciej un.v.ą­
cizono biegi w 4 groipaeh w za -
le:źiności od wieku 

.Tum>iorkli przebiegną dY'slflans 
okoro 500 m, junion-z;y ok. I.OOO 
m., senilo!'kii ok. 800 m, a senio­
rzy ok. 3.000 m. W dwóch na­
stępnyclJ. ~eh sitarlują 2la­
wodin!icy klasy II i I - a więc 
Ci na.j1balroiziej wawainsowani: 
kobiety na dy...<itansie ok. 1.000 
m. i mękzyźni na 3.500 m. 

We współz:awodnictwie o 
puch.air ZŁ ZMP zwyioięży ko-

PS. Do dzL...<oi.ejsziego biegu prze-
łajowego ZMP zgłosiło się po- się, że Kwiatkowski urodzi! się punkta. 
nad 200 zawodrników. Z paszcze- w 19~ r., juniore~ nie jest i ty- Dalsze wyniki przedstawrn­
gólnych kół sportowych najwit;- tul mistrza Polski zdobył bez- ją się następująco: Flohr ;-o­
cej, bo aż 68 biegaczy reprezen- µa~e. konał Dworzyńskiego, Grorr.ek 
tuje ZS „Sparta" (Koło sporta- Kara będz.i~ • nauc:z;ką dla ili~ przegrał z Bondarewskim, :C,o­
we nr 19 przy Miejskim Przed- nych zawodnikow, ktorzy chcieli 
siębiorstwie Robót Wodno-Kana- by w nieuczciwy sposób zdoby- da uznał się za pokonanego w 
lizacyjnych). wać awanse. partii z Korcznojem, Wa;;tu-

NIEDZIELA, 24 LIPCA 

Pogiot. RatunkJOwe 254.-44 
Straż Pożarna 8 

W.AżNE TELEFONY 

CO?J~d'l.te?KiEl>Vf 

8.15 ĄŁ) ,,Muzyczny Punkt u­
sługowy". 8.30 Muzyka klasycz­
na. 9.00 .. Puszcza" - aud. z LY­
klu: ,.Piękno ziemi polskiej··. 

w Ośrodku Propagan- 3.20 „Zespoły świetlicowe przed 
dy Sttukt (park Sien- mikrotonem". 9.40 Dla dzieci w 
ltiewicza w Lodzi} - wieku przedszkolnym - sluch. 
otwarta codtiennie cd godz. 10-l8 prócz 00_ 10.00 „Nowe nagrania". 10.30 Kom. Miejsk. MO 253-50 

Miejski Ośr. Infor. 159-15 
(progr. skład.) g. 11 25.Vll. ,.Złod"Z<ieje i niedziałków. Wiersze. 11.00 Aud. hlstorycz.'1a. 
dozw. od lat 14 policjanci" g. 16. 18. f1.15 „Uczymy się piosenek na 

rwtS"\-&rrtn~ 25.VII. g. 18, 20 20 dozw. od lat 18 Swiatowy Festiwal Młodzieży". · = '1/:l1"Y li -H1': P~_!..ONIA (P_io,~rkows~ WOLNOSC (Przybysz~w Ru9ury ap'e~ ll.30 Z cyklu: „Splewac polscy" • 
01) •• Maclovta g. 15 .. ,0 skiego 16) „Pogrom- ~I,. a. 'I !'lo i2.04 Po~anek s~f. 13.00 ,,Ja\;; 

POWSZECHNY (Obr. 18. 20.30 por. g. 11 czyni tygrysów" g. 16. Polska długa i 57.eroka". 13.30 
Stalingradu 21} g. 19 ~ozw. od lat 16 18. 20 por. g. 11 dozw. 24.vn. Muzyka dla w szystkich. 14..lll 
Współwinni" - przed ~5.VII. remont ż od lat 7 J. Tuwima 19. W61- Rozmaitości czyli magazyn lite-

~tawienie zamk. P~~~~:1~~N~~il~~~ 25.VII. g. 16. 18, _20 . czańska 37 .. PiotrkO\"._- racki. 15.00 „Całokształt twór-
25.VII. nieczynny Tell" g. 16, !8, 20 por. WLOKNlARZ (~hm- ska 225 . . Zgierska 140. czości Chopina''. 15.30 .• Z życia 

IM. JARACZA (Jaracza g 11 dozw od lat 14 ka 16) „Neapohtanczy- W. Polskiego 56. Pl.. Wo! Związku Radzieckiego''. 16.00 
27) g. 14.30 i łf „T49 25 VII g lB 20 cy w Mediolanie" <?. ności 2. Dabrowskiego Koncert muzyki roz.r. 17.05 „Na 
czasy", 25·V • g. 1 MAJA (Kiliń'skrego 178) 16, 18, 20 por. g. 10.30 24-b. marginesie wielkiej polityki" . 
„Zbójcy" C •• Ostatni Mohikanin" dozw. od lat 14 17.15 , Na radiowej estrade..ic·'. 

E8JfA~.tauS~ft!RJ ~ g. 15: 17. 19 por. g. 11 25.VII •.• Pólnoony poń" 25.VII. 18.15 Muzyka taneczna. 19.J:i 
19. 15 operetka .• Boba- d~zw. od lat 14 g. 16, 18, 2Q Limanowskiego_ 37. f'.i<;tr .. Wesoly kramik". 19.30 (L) Ko11-
ter z romansu". 2a.VII. g. 17, 19 WISł.A (J Tuwima 1' kows~ 25. Łag1ewrucK.a cert rozr. w wyk. orkiestry 

ROMA (KalisreWlllkliego W , ·bl·c 1„ 120. P!otrkowska 307 .. Na LRPR. 20 00 Melodie do t.al'u:a 
fllL •N 1'I.. 84 SI d · h ·· TOI! pu 1 znv nr rutow1cza 42. Kopern;l<a \ · . * "'-'' '1'"T • ) „ uga woc pa- g. 12.30, 16. 18.15. 20.30 26• Armil Czerwonej 8, w wyk. zespołu mstr. pd. ~erze: 

~~"r~' a~i!. l~ 2far:l~ por. !(. 10 do.zw. od Srebrzvńska 67. go Haralda. 20.30 „y>asazerski 
BALTYK (Narutowicza 25 VII w-•· . n .„ .n lat 18 AS Al K • . k" •g p::-zelot". 21.00 (L) ,.Pol go<lzinv 

20) Wróg publicmy · · ·• -.acJe ,......a 25.VII. g. 16, 18.15, 20.30 • • e>!!C!USZ 1 " ~portu". 21.52 (L) Muzyka tan. 
·• Hulot" a 18 20 pelm stałe dyzury nocne. 0 "Ln 1 ki · d t nr l" i;:. 16. 18.15. 20.30 REKORD ,..,.(Rzgowska 2) ZACHETA CWarvńskie- 22.00 go opo s e wia . spor.. 

P18or. g. 12 dozw. od lat „Okrutne morze" g, go 26) ... Kurs na Mar- DYŻURY SZPITALI 22.30 (L) Muzyka rozr. 22.40 z 
,..DYNIA (Tuwima nr 2> 14. 16.30. 19 por. g. 11 to" g. 16, 18, 20 por. cyklu: „Muzyka różm.ych naro-
"' . dozw. od lat 12 g. 10.15, 12.15 dO'ZW. od Poł00ni~ - gine1mln- dów". 

Program filmów dok. 25 VII g 16 30 19 lat 12 giczny: 24. VII. Od godz. 
i kult. - oświatowych: · · · · ' 25 VII 18 20 .• Pałac inwalidów". SO.TUSZ (No~e Zl?tnc) • • g. • 8 do 20: szp. im. dr Mn.-
.. Balaton .jest teraz „Wesołe gwiazdy' !(, DWORCOWE (Dworzec d'?I'owicza, ul. Krzemi~-
nasz" .. Normaliz.ac.ia" 15, 17, 19 por. g. 11 Kaliski) „Zielone WY·- mec.ka 5 .. Od godz. J.O 
PKF 28-55 g. 11, 12, 15. d02lW. od lat '! „ brzeże". „Dziadek i do 8: SzP .. im. c;Jr Wolf -· 
16. 17 25.VJI. „Kariera :z. wnuczek". „Zasłużon:i. ul. Lagiewmcka 34. 
Program dla najrnlod- 18.30 dozw. ~_lat 14 radość" g. 16. 17, 18. 25.V~. Od godz.. ~ do 2(l: 
szych .• Niebieski li- POK OJ (Kazumerza 6) 19. 20. 21. 22 dozw. od szp. lf!l .. M. Cur1e-Skło-
sck". „Samolubna .• Okrutne morze" ff. lat 7 J dowskie1 - ul. CUI"le-

15 30 17 45 20 doZ'.v. Sklodowskiei 15. Od 
malpb" „Garnuszku od hit l2 Por. „Gęsi STUDIO ~ystrzycka 7-9) goodz.. 20 do 8: s~. i~. dr 
napełnij się" g. 16, 17 baby Ja.gł" g. 11 „Palom.a g. 18:30 Wolf ~ ul. Lagiewmcka 
25.VII. Progr. :filip.. 

25 
VII ... 18 20 por ... Szkarłatny k:w1a- 34 dok. i kul. - oświat. · • "'" • . tuszek" g. 11 · 

,.Gdy 202 nie odpowia- SWIT . CJ?a!ucki Rynel~! 25.VIl. nieczynne . Chiirurif!a: 24.Vll. szp. 
da" g. 18. 19.30. Pro.S(r. ..W:vJee1 spod praw:a STUDIO (Park Ponia- im; dr _Pirogowa - ul. 
dla najrnlod.: „Bajka g. 16: l~, 20 por .. ,B1a,- towskiego. kort teni- Wolc_zansk~ 195. 25.VI~. 
o piesku", .,Sport ra- ly kieł' g. 11 doz\1. sowy) Królowa balu" I Kl.in. Chir. - ul. W1-
dzieck:i" ~54 g. 16, 17 od lat 14 25.Vll ••• Po- nodz :il' gury 19. 

GWARDIA Z. rucznik Rakoczego" ~ "' · MLODA ( ie 18 20 d . od lat 12· 25.VII. nieczynJ!le Interna: 24.Vll. s.zp. 
!ona 2) .,Autobus od- · <YZW. . • • • S"" • · · ck Gl · ·ski -"eżdża godz 6 20" !( STYLOWY (Kilinskiego LĄCZNO „ (Jozefow 431 im. uzm ego f 4 16 18 20 "po°r g 10 123) ~ejski ka- „Podstęp swatki" f!. l'l. uL ~ątna 44. . 25.VII. 
12' dow 'oa lat i4 · peiu~~" g. 16. 18. 20 19 dozw .. od lat 12 szp. rm .. <lT Sterlinga 
25.VII. ",,Pałac nauki" oor. g. 11 dozw. oo 25.VII. rueczyl!IIle ul. Sterliinga 1-3. 
g. 16, 18, 20 dozw. od lat 12 25.vn. g. 18, 20 WYSTAWY Laryngologia: 24.VII. 
lart 7 "TATRY (Sienkiewicza 40) szip. im. N. Barlickie!(o 

MUZA (Pabianicka 173) •. Porucznik Rakocze- - ul. Kopciński~go 22. 
„Pod gwiazdą frygi.i- ..-o" g. 15.45. 18. 20.1'.J 25.VII. szp. im. dr Bie-
ską" g. 16. 18, 20 p0r. por. „Przygoda na Ma WYSTAWA DRZEWO- gańskiego - ul. Knia-
„0 kogutku i kurce" riensztacie" g. 11 RYTU CHI~SKIEGO 2li.ewicza 1-3. 

PONIEDZIALEK, 25 LIPCA 
8.05 KO'llcert zespołu pd. .J. 

Liersza. l!.30 Aud. dla dzieci „Pio 
Eenka tygodnia". 12.15 Utwory 
fortepianO<We. 12.30 „Na swoj;ką 
nutę''. 12.50 Aud. dla wsi. 13.10 
Znane orkiestry rozr. 14.10 „Lo­
dy pękają" - opow. 14.30 Kon­
cert symf. 15.25 Aud. w dniu 
święta Marynarki Wojennej 
ZSRR. 16.00 Muzyka rozr. 16.25 
KO'llcert solistów. 17.00 „Z życ~> 
Związku Radzieckiego". 17.45(L) 
Aud. „Male zespoły :instrumen­
talne". 18.00 (L) Aud. dl.a dzie­
ci .,Poznajemy ziemię ojczystą''. 
18.20 (L) Koncert ork. LRPR. 
19.00 Mucyka i aktualności. 19.25 
„Palla=o Pitti" - opow. 19.45 
Kompozytor tygodnia. 20.30 Co 
nowego na Zachodzie. 20.40 Aud. 
dla rnlodz. 21.05 Muz. tal!l. 21.50 
Kronika sport.owa. 22.00 Spiewa 
chór chlopięcy i mę15ki Pozna11-
skiej Filharmonii. 22.20 „Mgła" 
- opow. 22.40 Sonata na skrzyp­
ce i fortepian. 23.15 Muz. rozr. 
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